
Nr. 61 Wtorek 5 (18) marca 1513 r, Rok VIII.

mierni high en trata tui rtSwitraura. 
Miei 8tlW i SJioistracyi: Kijów, Kresiczaiyk 38.
Telefony: Redakcyl Nu 24-64 Administracji Na 16 72- 

Rękopisów Redakcya nie zwraca.

Administracja otwarta od g. 10—4 po poł. i od 5—7
wieczorem.

Ogłoszenia przyjmuje się do godziny 6-ej wieczorem.

DZIENNIK KIJOWSKI
risio polityczne, społeczne i litieackie.

mieś kwart półrocz. n n  
PRENUMERATA: W kraju 1 . -  3 . -  6 . -  12—

„ Za granicą 1.50 4.50 9,— 18 —
Za zm ian ę adresu 3 0  kop.

OGŁOSZENIA: Za wiersz petitowy lub jego m'ejsce 
przed tekstem 40 kop pierwszy i 20 kop każdy n a
stępny raz. NEKROLOG.A po 40 kop. od włersja pe
titowego za kazay raz. W rubr/ce „Naceułann" 

wiersz petitowy lub jego miejsce 1 rb.

Numer pojedyńczy 5 kop.
Prenum eratę i ogłoszenia przyjmuje A dm n.istracya.

polskie Tcv. Qimaasiyczue

Dz 6 nr „OGNIWIE11. P o c z ą te k  o god z in ie  8  i pół 
w ie c z o r e m . P o z o s ta łe  b ilety  ppzy w ejściu*
W o iw a r l f e k  d .  7 m a r c a  w  s a l i  „  2FKI ITA”  c d  g o d * . S d o  8

„HERBATKA”
n a  b e o ł J i n t  o b ia d y  T a n ie j  K u c h n i i S a lę  Z a J ^ ć ,

SALA KLUBU KUPIECKIEGO. We w to r e k  d n [a  A -ga m a r c a

SSL jK. JAartean B.° IABLE1HAUA.
Fon furr. B e e h a te l  •» ze składu I K u b * . Początek o gedi. 8 i pół 
w. Bilety w ksiąg. W tad, Idzikowskiego, Kreszczatyk 55. 8036

S ALA KLUBU KUPIECKIEGO. W s ś r o d ę  d n ia  6 -g «  m a ro n

„Wieczór Pieśni41 A, GRECZAMNOWA
0. Butom? i A U T O R . A .

Fort. fabr. B e o h a t . iJ i  >1 ze składu F. Kuhe* Początek o godz, 8 i nół 
P ie ty  w ks ę .a rn i Wład. Idzikowskiego KreszCzatyk 35. S"37

Sala Klubu Kupieckiego w piątek «f. amarpa
=  PETERSBURSKIEGO WIECZORU CHOPINA =

%%Ziz:*;'Józefa Hofmana “20S
7 >~t «-or"w f bop!ra. H o iu U zm a rsran  pogrzebowym.
Forte ji*n f a b r  K. S .h  <H r ze składu Kcrnioofa i Syna- Początek o k
8 i pół wizcz. BjUjJty u Władysław* IrUikow stiegj, KrestCz-.tyk Nr 35

T e a t r  M i e j s k i .  «.
W e ezwaUek da. 7 i w sob itą dn. 0 marca ty lk o  D W A w f i t* i» r  
zaaiam itej prima.W leinicy moskiews'-. u-at-d*, CesarsKirh E. HE< C t ł .  
z udział- m znafconittgo tauerrza t at^dw Ces irs n e r p t u b o w a .

We <vwar> k dn. 7 marca: 1) op. „ U o ^ ł "  thorą udział: pp.
Morsk i. Bursta; pp SłrwCow. Pcla,ew, N kn-Ukii i fn. W  2-inr> alci» 
p. K e i c r e  w Toni T a n c e  in d y js k ie .  2) W e lk ie  u 'o e m a lo e n e  
b e  u lo w e  d i o e r t i s s e m e  «t, z u.izia etn pp H s łc e r , O ssiw iaiej, pp. 
Ż u k o w a., R ama nowa kiego l całego baletu.

W  *nbr.tę dn. U-g'. S -g i I o s tM n :  w i * t ę o  E. M e lc e r  z ud/ts- 
fern p Ż u k a w a : l)  „ T r a y m l a ’*, 21 Wie<* i« u*4 * r r  » c . b a le to w a  
d t*  s r t U t i d i a a ł  z udz.: pp. H e lo e r , Ossowskie.’, pp. Ż u k o w a  Roina- 
nowsLiego i Całego baletu.

W „ i 1 w a r t l s e e m e n t s ”  p . H e ic e r  i p. Ż « k s «  w j k o a s j ę i

H  „Izaak Sawarcman“ OBOK OOP KONTRAKTÓW:
Odwiedzającychbejrzc Codziennie nowościma

„%i|h?y sklsp immftntąol w Kijewie.”
Sezonu wiosennego. 

Kupno nie obowiązujące!I

B-r to rniak W.-Zytom. 16 
iayf., we ner., 

moCr., (spec. kur Strioniem płc.) od 
&—12, 5—9. Kob. cd 1—2. Wszyst 
.gec. spos kur. Hydr. elek. zak. lecz

D-r N. SIERGIEJEW
Syfilis, Choroby w ereryczne i Skór
ne, łupież i w ytadanie włosów. Ku- 
racya r  jnowszymi spesrbsm i i su-

II chena nowie.rzeBa. PrzyiąCia od g. 
I 2 do 5 po poł., oprócz dni świątecz- 
■ f nych. lny Muzykazaułek 2. 3744

N s 6 .  Kreszczatyk, N s 6
WIELKI

U ORYGINALNYCH

I
(obok placu Cesarskiego. Tel. 35-30).

s -  DYWANÓW PERSKISIf
w  s k ł a d z i e  f £ f i 9 p y v r e n y m

T-wa Akc.
Warszawskiej 

Fabryki

k i .5  .  . T j r y \ i a  i j n i

DINAHM
obić meblowych, portyer, firanek i t, p,

C«ny febryccne.
N s  G - K r e s z c z a t y k ,  N s  6 .

3099

FABRYKA

eg  A  7SM  f> 
S ik n w e k . N arzęd .-.i 
ogn iow ych  i A p » ra»  
to  w a sa . n iz e e ,  j.s. 
C a łk o w ite  u r r ą d r .  
ntPMirs o g n io w y ch .

43  u y ż s z e  n agrod y

ega . od 1842 r .

7 Pm rit. 1
“ Rh Blu,o w Warszawie, 

ui. Hr Bsrga 2.7021 I
l ł Walce Chopina.
2) Walce Ri>bin»teina.
3) Tańce wschodu e Saint-Sannsa. 
4> Bachanalia L łizunowa.

5» Tińce węgiprskie Brab.ratra.
h> Tańca rrsjj*k !e
7) Paś de dat.x „Orenge1 G?rot.

Specyi a r  zos:yutny wrHłi ig rysunków artystów teatrów O s  rsfcirh pp. 
lCbfóMÓlna l Basst» Bilety sprzeda ą s'q codziennie od g, 10  rano.

T e a t r  M i e j s k i . U y rek cy .a  
•  ■ Tojtoi ‘'B a g r o n r r

Dz ś, dn 5 go marca 1 -izy wystąp znakomitego barytona .

M l a t l i - a  B a i t l s l i n i .
„E 1 A 4 H 1*, Dm C ario s-M la ttia  B a t l lo t ln i .  Biorą udzitł: o. K troowa 
bo.: B s t t i i l i i  i iflanguzzi, NiK. is .ij i tu Początek o s  8 wiec 'w n , 
JutTft dn. 6 go drugi wy-tąp B a t b s t i . i  — „BAL MASKO
W Y , Ri*-ato- M a tt ia  B a ttlw tln i W pi*tefe d„. 8 marca 3-ci w \-te t 
PI B a t  is jłin i po raz 1 -y .MARTA DE ROHAÓdu Mart • de C hevtez- 
M . B a tt io t lw i. w  niedz.rtą un. 10-go 4 y w ysttp  M . B a ttiisH irl 
.DEMoW . Demon B .  B a t  I s t in i .  W e wtorek dn. ł 2-*ro 5-ty v y  te t 
M bactU ktla  i .OUD KADIST 1 PctroR USZ-M. B « .tt1« tin i. .W 3 f # v ' 
-'a lifcgo b ty wystąp M. P a ł t i a t  n i po raz 2-gi .MAKYA DE RON^N" 
Msrkiz de C h tv /e z -M . B e ttia it in i .  W piątek dn. 15-gł b^nefis i \/-.- 
sł«P PP^rgnalny M a tt ia  B a t l i a i io p r g o ,  z udziałen Ambrozjo Man- 
guzzi. ( rzrdstawienm bądzie oddzielne ogłoszenie Bilety są do nabyitia.

P0LLEK SKATlNG RINK. Mikołajewska Nr 4-6
Dziś d. 5 marca

Wieczór piękności, rełord h moru.
B a n s l ia  ó y r e i  t o r s  J a k d b a  S z o y i n i t o a a .  Po* ulanka c, ,u 
dyabłuw. Se. saCyjpy podwójny skok na wrctkach z wysokości 
1 tu arrz. dc> smngi ogniowe W ystęp znakomitych akrobatów 
n* wrotkach Br. Hanseo. W euecya w nocy przy oświetlony-h 
efektach. Jarda w gondolach. Neapoiittnska k Dela ma-douni- 
stó«a. | ■inatualaie o godz 1.2 -0, w nocy, obrzuć „nie jeżdżących 
Lo Łbami i m trsheżami. Walka kwiatowa, konf t ’, serpentine. 
Trzy orkieatry Od 12 do 2 konkurs damskich coiflures, konkurs 
d» msriej eUganCyi. Kon1 u-s lysyca Kon ru r1, grubasów Kon
k u rsu  c,,>u. Cyg n >ki tabar. Wróżba cygańska. Pokój wzmoc
niona nerw . *  _  i ony i mężowie spieszce. Dla każdego 25 go 
gościa łacmy żeton. C na miejsc przy stał. 8 rb. 40 k., wejściowe 
1 rb,, uczniowskie 50 k. Bilety honotowe dopl 50 k.

TO W A R  ZY STW O

^ntoni Crlanger i S-ka
790ó

młynów
K ijów , Kreszczah-k N r 9 . Teief. 4 8 ).

Całkowite urządzenia i 
przebudowa ------------ ■  H I  łŁ
M ły n y  mi»foowre d l a  w ło a o la n .  Różne silniki 1 maszyny młynarskie

Ostatn a nowość w budowie młynów:
PRZEMYWANIE ZfARNfl. PRZED MLEMILM.

7- wielu poważnyc" robót w ostatnim czasie T-wo wykonało w roku uble 
głym kolosalną przebudowę Kljowsk. Młyna Parowego T-wa , Brodzki"

Groch W£ który a

Wielki Hotel Słowiański

PRAHA
Hikłel now ood i>rsl«m .p «  
w a n y  w  cen tru m  m ir*ta-
U rzą d zen ie  h y g ien io zn e
Wzorowa rzystiłó porządek, cisza. 
Wspaniałe kuchnia typu tiomewsgo.

Ceny niewysokie.

n
K>
&

Kijów, Włodzimierska Kr 36. 10 B i la r d ó w .

ZARZĄD

zaprSS ia PP Członków Umocowanych na doroczne zebranie, które odbędzie Się dnia 20 marca 1913 foku 
o godzinie 5-ej po południu w lokalu Towarzystwa w Winnicy.

NA OBRADY W NiESlONE BĘDĄ NASTĘPUJĄCE SPRAWY:
1 ) Rozpatrzenie i zatwierdzenie spr.w ozdania za 1912 rok z działalności Towarzystwa, orar sprawozdań 

Zatządu Rady i Kootiśyi Rewizyjnej.
21 Rozpatrzenie i zatwierdzenie budżetu wydatków na 1913 rok
3) Wybory: 1 członka Zarządu, 4 członków Rady i 3 Członków komisyi Rewizyjnej oraz kandydatów.
4) Kweatye b.e.ąCe i wniosk' Rady.

Zebranie uważane jest za prawomocne n ezaietnie od liczby obecnych t takowymi Członków 
UmoCowrnyCh (§ 38 stał T waj.

Zarząd Winnickiego Ziemia ńsHego To- 
K36i w arzystw a Wzajemnego Kredytu.

Kijów, Kreszczatyk 14 m. 3. Tel. 359.

Ejjn. Mi. Aks- T-w, Josjjsłi Fcśredaik U v j ”
Z  k a p ita łe m  3 0 0 ,1 0 0  r b . p r z y jm u j*

M iern io z - -Ir ir ir  r o b o ty  F k r e ś le n i* ,  prowadzi sprawy w  k o m lt. 
i o h r . la e d w , oszacowuje lasy i ziemię, pośrednictwo przy s p r z e d a -  
ż y  i k an n  . d z ie r ż a w y  i z a s t a w  m a ję tk ó w , d o m ó w  i ia. nie- 
lUChomosci; likwidaCya n_jjątków z parceiacy. na działki i futory; po
średnictwo w wynalezieniu i lokarye kapitałów, przedstawicielstwc ro
syjskich i zagrauicznvcŁ firaa i agentury handlowe przemysłowych p rzed
siębiorstw. Zarządzi: oddziałem geom etra-t.ksator i technik leśny

7306 ■ FILIPEKKO.

CJLE1NET LEKARZA DENTYSTY

Stanisława gintyłło CO00

(choroby zębów, jamy ustnej I laboratoryum siiucznych zębów).

Przeniesiony na Puszkińską l I  N. 3, Tal. 33-05.
Godż. przyjęcia: od 10—8 g. w. Święta: od 1 2 —4 g

CTuperfosfat gatunku
S a le tr ę  c h y lij tk ę , Sól potasową
i wszelkie in se nawozy sztuczne

POLECAJĄ

Z. Zdrojewski i K. Qrabovski
Kijów , Prorcm * 9. 5656

T e w a r z y a tw o  R tu n k o w i .  
P u g « ! o « i r  m . K ijew *  urza rlza 
In. 25 marca r. u. w s*li Kihbu Ku- 
plerklagc LOTERYę dla powiększc- 
iia funduszu ua bu_o«"ę i urrądre- 
nie w.Łśnego lokalu. GFiwne wygra 
ne: bryła -.-ota ważąca 11 fun. 83 4 f. 
-vartosCi 6000 rubli, pudełko ze sre- 
>rem, złote i srebrne zegarki, dy
many, wazy, jardmlerki, serwis sto
ło m  i dc herbaty, naszyny do szj - 
ia, prtybory do pisania, samowary 
yti“le in. r: eCzy. Bardzo dużo rze- 

tzy na ioteryę etrz^hran" a zagrani- 
:y Bilety ua io ttryę możua rabyć 
1-  atacyi Towarzystw . (W łodzim.tr- 
■iKi. 33. i w najlepszych magazynach. 
Chcąc zapi wnić p< wodzeniu loturyi 
Towarzystwo zwraca aię z uprztjm ą 
rośbą Co mieszkańców i r . kijowa, 

.by zechcieli przyjąć udział w lotery 
loporn.agając różnymi di kami, rze
czami i pieniędzm. które będą przyj- 
cn iwane z wielką wdzięcz: ośc ą u 
■«icc-Dreżesi:k pp, M. YFagnercwej 
1Bulwarn^-Kudriawska 25) f N. Szel
aków J {W. Żytomierska 8) 1 u pań 
1 komitetu 1 ) S. Bere stowikiej łTe- 
resrezenkowsra 'Di, 2) E. Guri-uo- 
wej (^ejtarsfct J6  31) 3) M /ab u g i 
ae.i (Włodzimier: a 10), 4) E. Kali- 
rw sk  1 j (Wlcdziaaieiska 161,5) O, 

<urżenieckiej (instyiucka 25), 5) E 
I^ewestaa (Włodzimierska 10), 7) R. 
M.rgui nej 1 Mikołajowska i), 8) M M - 
,-er ( ia kt v/a 5), 9) O. Piestowe- 
(-łragła Uniwersytecka 4), 10) Ł.Pies. ) 
kowej (Tereszczenkowska 19), 1 1 -
Baronowej M Tysenhausen (Strzelec- 
1 ), 12) M. I -etiakcwej (TereszCzen- 
żowsks 13), 13) L. Jakimowc j (TreCn 
swiatitiels^,- 17) i w  lokalu Tow a
rzystwa W łodzimierska 33) 7833

isi
Waszym przyjzc'olom D z lż  być 

u nich.
Nie urządzajcie D a lś  wieczorków. 
Nie idźcie D e iś  do teatru.
Nie przemęczajcie się D a lś .

Po.taralcle s!ą być w dojnymhmnorir
W as O cie lżu je

Zabawa i śmiech
n a  b e n e f i s i c  8247

J. Szosznikowa
Na SL cting-R in ku .

5-r Stanisław Eiersnowski
przeniósł się na ul. W .-Podwa'-ią 2 
ł .  5 Chor. kobiece i akusz, ou g. 
2- 4, le&f. 12-44. 7080

jfosicaa .
+■*M in i i  proponuje handel nasion irawy i ZaLł^d Oif.-odniczy
Q t  I o e i b M  Mar.-Błagowiesz 
fOL- L U & lb A d  czeńtka Jś  104 
Katalogi na żądanie bezpłatnie. 7377

38̂ S£S8Ssż̂ 88888888888Ŝ  8858888®
ZARZĄD

NA POSIEW
bąrJzo wysokiego gasunku jest na sp zedaź

8394

W B I U R Z E  A G R O N O M I  Ć Z N E M

L, Zdrojewski t K. Grabowski

mmmm
Nr 12.

Ot warta od godz. 10 do 5 ej W sięp kop. 40, uCząca s'ę m'odzież kop 25 
W w ytaw ie  biorą udział a t malarze: J St«ni#lawski ift, T. Popielśka
Sl. Podgórski,, h W rirw rz , T. Marprcw-.ki, ] (irtiu, 11 Jozfib/ski. 8080

zawiadamia po. umocowanych, że Ogólne roczne Zebranie umo 5 9  
cow anyih odbędzie się w d, 24 marca r. b, 1913 o gi dżinie B e jS o  
wieczorem w lokdu Zarządu Towarzystwa. *

Przedmioty obrad raslępujące: 8̂
1) Rozpatrzenie i zatwierdzenie sprawozdania za rok 1912. J §
2, P td z ’ał zysków. rsc
3: Rozpairzenie 1 zatwierdzenie budżetu wvdatków na rok 1913.
4) W jb ó r Członka Z ariąau  na miej sce uttęjiującego z kole: p J Ra

17. Gadomskiego, ' rso
5) W ybory członków Rady p . m ejsće ustępujących z kolei dp.:>©?

Z W Dobro wolsfcieg , J J. Frenkla j G. M. Frenkla oraz XX 
zmarłego b. S Syroczyńskiego. - ,  .

6) W yt.orv trzech Członków Komisyi Rcwizyjr.ej i trzech kandy-5?£
dat<j,w do tejże. g g

7) Spraw y bieżące. 0 0
h« zasadzie § 38 Ustawy Tco-rarzystr/a Zr branie um ocow a-1 ! 

nych iest grawomucne bez względu u» Ilość przybyłych na nie OO 
2 umetowanycb. 8164 9 9

18888®®®®® ®®®®®38®83®88888?®88®5e

duchoS* Wystawa Obrazów
MALARZY KIJOWSKICH 7536

otwarta w Muzeum Pedagogicznym (ul. W,-Wło(.hiyiver‘ k‘ )- OSTATNI 
TYDZIEŃ. Zostanie zamknięta w niedrielę dr. li) msrea.

Bielizna ~~ś - 
Bielizna 
Płótna 
Zefiry

p o ś c ie lo w a

( s g r a n io a n e  
i pcsyjw feie.

7871
k s R r a w n  angiel
skie i francuskie naj- 

_ nowszych rysunków 
dla bielizny na obstalunek.

T-wo Kandlrwc-rrzemysłowe

Si. 1. i j-
K roszczatyk. d- G and  Hct*!u

Nr 22 Telefon 5 29 
T wo filii w Kijowie nie posiada.

Jesienią 779

ALOUM LITERACKI.
Dla prenumeratorów .D z ie n n ik *  Riji w s k ,”  r  ‘ cenie zniżonej

£5 kop*
Zwracać się należy do A d m in in tr a sy l u D c ic n n ik a  Kijaw-

* k ie g o . 8132 
___

OtrzjmsLMj Ł o w y  traasport
B ł « s f c ę d n o [ > j k r t d y a l d a B B  palstalu*

Z Y8HI>F1T A  SLRISFRA
k a t  n a jp *śyteo xn Ia |axFB  s l a s t a B l d ? *  , ( | l* rk ls » -

Ba r d a o  k c r > . i t « a  z t,ę  e po 
bo-' zne dla eg ntów ubezpiecze

niowych, kasyerow kŁS Chcrffih 
i dia esób, mających rozległe znajo
mości. Zna*r mość f.Chu, krp>i»ł — 
zbyteczne Zg oszenia do „Bałkan 
C.i,..risr, Budajjett, E iaabeih Rtnsr 4^

8355

Na wolinie, *  4 fil wielkich to- 
* ach ezdobnlc eprawionych, nagra* 
dzena przez Kasę Mianowsklepe, •- 
bejaauj„Ce kilka tysięcy artykułów z 
Ul tracyaaat 1 nutaaah w  zakresie 
polskich i litewiurich dziejów kultu
ry, praw, abyczrju naredawega. sztuk 

nauk, uzbrajefi 1 ubiorów, zabaw 
i gitr, aauzyki I pieśni, nuaaizaaatykl 
i ' Dagrżfii życia publicznego, ryCei 
tkiege, ralrić- | ». kość elnea* [ ło
wieckiego z u wieków ubiegłych. 
Podręcznik w  każdym demu keniećz- 
ay bezwarunkowe.

NdwiękSry znawCa przeszłość 
polskiej, profesor A leksander Brflck 
b u , ti k  pisze (w .Bibliotece W ar
szawskiej11) e  EnCytlopedyl Glogrra 
„Równie pożytecznego, deka-7ega 
f pouczającego w .daw nictw a nie 
sposób pomyśleć! Znajdzie w niem 
Czytelnik sra -b lrc  rzeczy własi ych, 
o których się częate słyszy, a mało 
wie 1 nabiesąją te szezr^óły nowe* 
go barwnege łyCia i wskrzesza si- 
zaauerzchła i biją do
Liej blaski i s»; chać jej r ło s y '. .

O sa*  k e lg g a .-* ! s. r b  IB. >*37

Sb  priEURentoiśw „Szim ila  KijowskiBEo'*,
.anuw lającyck tzleto  w Adr .m stracyl p itn a , cen i n iło n o  do rb. 12. 

Ns rn r s y lk ę  pocztową dołączyć naisty  rb. I



■n D Z I K lf N 1 JC X 1 J  O W 3
■auWMLII!

Wtorek, d. 5 (18) marca 19 13  r. H 6 i

Program
polityki wewnętrznej.

Korespondent p a ry s ie g ó  „Temps* miał 
dłuższy wywiad u mi a! itri spraw newnętrznych 
Mąkłakowa ca tcraat,— zamierzonych reform w 
R o s ji. Treść tego interesującego wywiadu po
daje w c Biamim nun erze „Ra^skoje S.ow o*, 
za ktdrem ważniejsze ustępy wywiadu powta- 
rzamy.

P. MaklaLow zaznaczył z punktu, że jest zde 
cydow atym  stronnikiem decentralizacji.

A le  jakie „decentralizacya* p. Makłakowa 
wygląda?

„Obszar baszę goi kraju—;móy»i p. Makia* 
kow —  jcSt taki, że zwiększenie zakresu władzy 
przedstawicieli M cnarcby w guberniach jest rze
czą nieuniknioną, niezbędną. • Władza centrżlna 
ni^ .ino^  prrtensyi do tego, .ażeby w|zy-
stko było rozstrzygane w Petersburgu. Ludzie, 
którym powierzono rządy guberni), często gjge 
noszących obs"wem Faancyę, powinni mieć 
prawo stosowania z rząd ~cu, wynikających z 
potrzeb miejscowych, nić uciekając się do prze
wlekłego załatwiania spraw  przez * ministrów 
Dolpżę też a  szelkifh starań do tego, aby za
kres władzy gubernatorów oyl moiliwio powięk
szm y  i aby gubernatorowie' czuł. się Jo  pe 
w aego stopni* niezależny!"! od Eeursburga*.

.Bęjfac .stronnikiem, takiej decentralizacji, 
uważa jednak p. Maktakow, te władzy central 
nej na’eżjr 3d*ć pewne* gw a raccy i, -iż zwiękwze- 
nie władzy gubernztorów nie aiworzy gruntu 
do nadużyć. Nalęźy więc, jego zdanicnj, urno 
żllwić dokładną kontroli} wladą gnbernialnych

„TaŁI sposob kontroli— powiada—znaleźć 
łatwo. Doić zastosować ten rodzzj kontroli, 
który w Rtfsyi nazyhęn *ię rew izją i który po
lega j a  lem ,. że ciłonel. rady ministerstwa 
spraw wewnętrznych bada ntjszczerółowHL na 
miejscu dd*ł*faość cyi b składa spra
wozdanie Wjjchom ccrtralnyrt . Rew  z je  na 
szega państwa w ciągu ostatnich l i t  były naj
eż ęscie wywołana nadjżyrjanu władz ■ gubei 
nialnycb, lub też urzędn kóir. R ęw iz je  były 
badaniem i a J  h o c, u ożca icń jednukże uly ć, 
jik o  narządzie sz-m iJe j kontroli, fui Ho w a ż * *  
nowczo jestem za tem, aby w Petersburgu moż 
na było zdawać sobie jasno sprawą* z działał 
rości pcłnomocrików centralnej władzy. K on
trola nie jest zupebiL poniżająca*......

Omówiwszy szczegółowo te pierwszorząd 
ne podstawy „decenlrałizacyi*, dotknął t n  ster 
ydwniet i rzeczy, które stawia widocznie na dru
gim plamie

„'Wprowadzając w życie systematyczny 
pian decm trali/acyi, ministerstwo spraw we 
wmętrznych zwiększy ilość ziemstw przyttm 
będzit T-prowadz*ło- samorząd ziemski w  tfe t  
dzielnicach, które go jeszcze nie posiadają*

Przeszedł następpie mimster do projektu 
Ftforpiy policji, zaznaczając Swemu interloku
torowi, że to jest bolączka., która. yym ąga na
tychmiastowej kuracji. W  ty-i też celu pra
cowała nad reformą połicyi specjalna narada 
gubernatorów która uzńgłla za niezbędne! tńię 
dzy innemi, v  celu wyplenienia łapow ńlctra. 
zwiększyć pensye urzędnikom policyi i zwięk
szyć odjpotfiedriąlapść ł» pobieranie łapówek. 
Powięksąe#ie^»«M ®i a jaH łp żn o śd  dobjęranja 
iepazego śkładt osobistego poi _yi co zagw a
rantuje społeczeństwu większe bezpieczeństwo 
W  RoAyi zaś w ostatnich czasach ogromnie 
wzrosła „chuiisaneryu*. I vr mieście, i na »si 
zagraża sp o k o jem  obywatelom apasz rosyptki 
— chuligan, z  którym tyalczyć zamierza.p. Ma- 
kłzknw ząpomoaą -tpeęyalaego praw a o ebuli- 
u m eryi które n u  być uchwalone prze* Dumę 
Jako  tympuasowy śrędek ą  ąlki z rąbuąiwjęu. i 
złoczyńcami uważa f  Makłakow jedynie spe* 
cyalue postanowienia obowiązujące, wydawane 
przez gu betnątor^aj;jją ; poaatawie powiększone
go zakresu ich pełnomocnictw. . ... .

Upadek moi ałnofci w 'udz.e: spowodowa
ny. jest, zdaniem ministra, nr znacznym stopniu 
alkoholizmem, z którym należy walczyć, ro 
grąm walki jedr .k ie  nie jest tardzo radykałny, 
vTrzebt się licfyć z tem, że surowy klimat 
przyczynia się do traktowania w pew nych .miej
scowościach alkoholu ia  przedmiot nieodzownie 
potrzebny D  airgo też zakazać całkowicie kon 
s m c y i  alkoholu niepodobna. Trzeba; ; tylko 
walczyć z nadużywanie n spirytualiów. Dlatego 
też nie będziemy otwierali sklepów monopolo
wych, tam, gdzie tego nie zechcą sami wło 
ścianie*.

Następna ważpa, reforma, zasniem -mini
stra, o b fja u je  itoryj^ i sysfaun paszportowy.
0  istocie n  formy wypowiedział ł c  liruster 
niewyraźnk*, zaznaczając tylko, że ma być w 
przyszłości powiększony zakres usóo, które w y
dają paszporty zagraniczne (dotychczas w yda
w ały je tylko kancclarye gubci nitorów). W y - 
powiedział natomiast w ielt -zdań sł^jznych o 
bezcelowości istniejącego sv«teuiu, który stwa
rza p rz y n o śd i- trudność, tylko przyzwoitym 
obywatelom państwa, podejrzsno nowiem figu
ry  na ząwctłanie m ają-ile bezeb* fabrykowanych 
paszportów. Z  powodu zamierzonej reformy 
paszportowej wypowiada minister poglądy ogó - 
niejsze, które coprawda dość trudno zrozumieć.

„Cuciałbym— powiada p Makłakow— o ty- 
le rozszerzyć zakres władzy administracyjnej, 
a ly  władza ta nie krępowała, (?) i nie dawała 
się odczuwać «pokojnyu^ obywatelom. W  tym 
celu dla tej części ludtfóści nrleży zmniejszyć 
kompleks obowiązków i związanych z tem for
malności i odwrotnie wprowadzić ścisłe, ogra
niczające nermy dla ludzi, żyjących poza pra
wem*.

Bardzo szczegółowo omawiał w dalszym 
ciągu minister kwestyę nowego projektu p ra
sowego. „Zgodnie z istniejącem prawem, ma
my mozneść cenzurowania gazet d . p ern wtr« 
dy, kiedy 'jpę już one tbżeSrły po święcić, 
Z oajdujeir7  się w ł jt ia c y i  cffeBbarhewrVich 
karabinierów: zjawiamy aię zppóźno, ahy módz 
sko: f skować cały nakład gazety, której numer 
na to zasługuje * Otóż w celu uniknięcia n a  
przyszłość t»j przykrej sylaatyf- now y projekt 
p iascw y, który wkrótce zo»‘ *ni* wniesiony do 
Dumy, wymaga, aby numery gazet były w ysy
łane cerzrrcw i na 3 godziny przed cddaniem
1 h na pocztę. Nie jest to zdsniem ministra 
( i7 j  wrócenie cenzury prewencyjnej, ponieważ 
j.o dawnemu numer idzie na maszynę btz po-j

wem lub czynem powinno podlegać r ie  adiri- 
nistr&cyi, ieno sądowi, i me potrzeba zupełnie 
administracji ^degryaać w tem dotychczasową 
ciężką i niesympatyczną rolę. Dlatego też je 
stem stronnikiem t 'g o , by przestępstwa praso
we były karane tyiko sądownie.*

Ten swój liberalny pogląd na system kar 
prasosrycb, modyfikuje p. M akłikow baidzo 
znacznie zupełnie nowem utrudnieniem dla pra 
sy, które zamierza wprowadzić. Frojcktuje, en 
mianowicie, aby gazeta, która już raz sądownie 
b y łi ukarana, składała kauryę w kwccit a — 3 
tysięcy, z której to. kaucyi mpją być ściągane 
dalste ewentualne grzywuy tądowc; przytem 
gazeta, która nic popełniłajźadnego „fałszywego 
kroku* r ie  jest obowiązana c\o składania ki u- 
cyi. Cel tego drakońskiego ola wiciu ubogich 
gazet średka jest zupełnie niezrozumiały.

W programie polityki wewnęt.Tsncj mi
nii ti a1 rosyjsk^go znalazł się kącik 1 dla spraw 
narodowościowych, coprawda tylko w cdpowie- 
d,zi na wręcz sformułowane zapytanie korespon
denta francuskiego. Najpierw względem spra
wy żydowskiej, a pćźniej—i polskiej. Oto jak 
brzmi ten. ustęp:

„Jestem  tego zdan i, że żadne zmiany 
istniejących (w stosunku do żydów) praw nie 
są dopuszczalne- W łfeczególncści, co się tyczy 
ży^ów cudzoziemców, to muszę zaznaczyć, że 
rząd rosyjski nie zniesie żadnej interwencji dc 
wewnęttznzgo prawodawstwa i me cofcie tych 
zarządzeń, ktćie uznano za potrzebne.

" „Zapytuje pan mnie o kwestyę polfką? 
T ! k, nasze •ito«unH z polakami to zlo chro
niczne, które trndno załagędzić i naprawić. Je 
dnakże .. powrócę do tejo , kiedy potrzeby

wszystkich urzędach i instytucjach a wreszcie 
do podziału kraju.

T o  są zasady, które jeszcze do niedawna 
uznawały prawie wszystkie stronnictwa polskie 
za słuszne i konieczne— nic więc dziwnego, że 
dziś przynajmniej mniejszość cd tjeb  zasad nie 
cdsłęnuje.

G d '1 He zważy, jaki byłby skład seirou. 
wybranego pa podstawie najnowszego projektu 
kompromisowego z pominięciem żądań mnjej 
szóści— meżna się bardzo trwożyć, że nie cwo- 
Jucyą stosunków w kiaju, tte przewrotem 
wszystkiego, co detąd zbudowano, rozpoczęłaby 
się czynność, nowego sejmu. To, te/ nic dzi 
wnego, że ci, którzy tak widzą i zapatrują się, 
nic mogą brać na swoją odpowiedzialność po
selską dania zezwolenią i przyczynienia się do 
takiej reformy wyborczej..

Zresztą i w tycn kolach, gdzie układy 
wiedeńskie miały wszelkie poparcie, nastrój pa
nuje dzieł i od optymizmu.

„Czas* krakowski r  dłuższym artykule 
przyznaje, że rezultat perlraktaryi jest dla* nas 
niepomyślny. Zdaje on sobie sprawę z tego, 
że ustępstwa czynione obecnie m iitiem  nię są 
njczem zrównoważone, pie są jaw et zapowie
dzią polepszenia stosunków nędzy obu naro
dami. Czyniąc ustępstwa rusinom, prowadząc 
p*;traktrcye przez tyle miesięcy, posłowie poi- 
sry  nie ob-ę1’ wszystk’ch zagadnień spcrnycb.

Fcrozumieriie więc w sprawie wyborczej 
jest tylko etapem w walce rus'nćw  o rozsze
rzenie swych ./pływów, pcczem przyjdzie l.clej 
na inne sprawy niemniej sporne, jeżęli tak 
dniej pójdzie ko i na irnem polu zdobędą rusini 
wszystko, czego pragną, a pregną zmniejszenia 

pierwszorzędne będą załatwione i kiedy mim- 7polskich w/pływów w każdej dziedzinie. Zarów- 
SŁcrnwo spraw wewnętrznych utrwali te aa sa-}nt, r-iś ..spo-ób, w jaki dążą do tego celu i. iak 
dy, którenr będz*e musiała się powodować osiągają, przyczynić się nie może do zała- 
wład a centralna * , ..rodzenta stosunków wzajemnych.

Progr am więc ed y , „  zw.-gzcr.a o Uc cbo-1  Czemu się to dzieje? „C s is*  tłumaczy to
dzi o...spriWę poUką, przedstawia aię n iczm ier-12j \^isbo  większą: spójnością posłów ruskich, 
nie obiecująco. Przyśrseca cały. czas je- inądzących po Jyktatorsku reprezentówstnym 
dna,-nje nowa coprawda ideu. ń ęd oa od cza* p,r2ez nich fnden?, podczaf -gdy. posłowie pol- 

,sów S to łyp ira—wzmożcnii. Władzy..,  ̂ 'st-y, reprą/rjłti jący interesy jaordzo skomphko-
. Kończy się też i/yn iad odpowkdnim, utrzy- ^ ane i różnorodne, „zmuszeni są liczyć się 2 

m a n -ij w styli rtfresćm . wielu względami i dążeniami*.
™  djł przystąpi do rozstrzygania po- W ySskw iona z tej szaty dyskretnej treść

ważmcjczych kwestyi, potrzeba wzmocnić w ł*-1 —
dzę. Moim celem nić jest bynajmniej władza 
dla władzy, Władza powinna funkeyonować po 
to, by k"»j znalazł w niej siłę i obronę. Po
trzeba, aieby nikt nie widział w silnej władzy 
czegoś poniżającego. W ładza może być niena-
w istpa tylk - o la  przestępców , ale nie d la  ucz- £  m e tfudno  b }o zoaleźć do n ; - dost 
ęiwych luazi. N iema m c szkodliwszego d ła k ra - j  - -
ju od sprzecznych rozkazów i konlrpostano- 
wieó; to tylko rodzi zamieszki. Chciałbym w i
dzieć władzę silną, bez gwałtu, przestrzegającą 
prawa i przychylni Chcę w- m isję możności 
dać taką władzę £jb< rnatorom, -turzy r  taki 
sposób uwolnią si od Petersburga.* 

iV . f i*  rskońęzeiĄie -apowiedział minister, że 
stoauąki rządu z Dumą ulożz się p o m yśln i 1 
jak tylko odoędzlt f*ę w Dumie ostateczne u- 
grupowanie, rząd znajdzie w miej Hie przeci
wniczkę, flęi pomocnicikę,

Do szczegół-: iw szego, ąnąó wieni a interes u ją: 
cej cnuncysejH p Makłakowa wypadnie nam  
jeszcze powrócić

■ J- ■

slosunków, panujących w obozie polskim przed 
stawia się nie?byt ckaza>e i nie rokuje, i&to 
tnie, różowych nadziei w przyszłości.

Rozbicie stronnictw polskich, stronnicze 
porachunki 1 partyjne względy osłabiły, isto
tnie, reprezentację pclską do takiego stopni*,

a-
równo wpływom wiedeńskim, jak i ruskim. W

•>i>. -1 ’

Lv'f!w, 27 lutego.■ g ( . • ł .
(KoreSDonden^ya własna „Dzień. Kij.“)

, M
Toczącą się od dłuższego czasu walk* o

refóymę wyborczą sejmu galicyjskiego, welka 
wewilętrznr —- w łonie stronnictw polskich i 
w.*lka zewnętrzna między temi stronnictwem5 z 
jeduej strony * stronnictw arni ruakiemi z dru
giej dobiegać się zd»jc chwili przełomowej.

, Dzienniki doniosły, że kompromis w spra
wie retor my wyborczej przyszedł do skutku.

W e wtoręk 5 marca ma być zwołana we 
Lw ow ie kom isja reformy w j borczej, nazajutrz 
zaś zebrać się ma sejm.

Nie znaczy to bynajmniej-, że spraw ą w 
tych Kołach pójdiit gładko i. zakończy się t%o- 
dnem załatwieniem kweśtyi spornych.

Zaw arty bowiem dotychczas w Wiedniu 
kom prom is znajduj- w opinii kraju sporo nie ■ 
chętnych i prz1 widywany jest opór niektórych 
stronni tw.

Ż .ódło  tełgo niezadowoleniu tkwi w tem, 
że kompromis zawarty w Wiedniu, w wielu 
punktach różai się znacznie od tych ustępstw 
jakie uznane, zcsiały przez ogół pofski za zgo
dne z interesem narodowym.

Jr k  przedstawiają się przyznane rusitiom 
usbępstwa>

Przyznano iusinoŁ w kuryi większej w ła 
sności jeden mandat.

Tworzy s'ę  nową kuryę średniej własno
ści, ażeby dojść do przyrzeczonego procentu 
posłów ruskich.

Na siedmiu członków wydziału krajow e
go rusini mają otrzymać dwóch.

Powiększa s‘ ę znacznie ilość posłów z 
kuryi mniejszej własności i z kuryi miejskiej, 
wprowadza się kuryę miejską z powszechaera 
głosowaniem.

Większa własność, która wraz z wiry l i
stami ma zastępować niejako izbę “ yższt, 
schodzi z stosunku 14  do Jt(5i  na. 44 do 226.

Przeciw czemuż występuje mniejszość, 
składająca się, Jak przewidują niektóre organy 
prasy, z po* ów, należących do klubu środku, 
z  części posłów prawicy i z demokratów naro
dowych? Oto dom-vg* He ta mniejszość, aby 
ru in om  nir przyznano mt.Bda.ti? z większej 
włidncści; aby jyotem wyborów proporcyonal 
rycb  był zattoiow any cjo ayb o iów  z turyj 
wiejskiej, żeby wydział krajowy *Lł*dłl się z 3  
członków, w tem dnóeh rusinówj aby ogół 
pręłów ruskich nie prztkraczał 25 proc., co i 
tak w systemie kuryalnym z trudnością tylko 
da się rozmieścić i żeby stosunek poiłów z po
wszechnego głosow m ia nie przewyższał wybra 
nych systemem kurya'nyni z odliczeniem po
słów wśrylistów.

Nie chce też mniejszość stanowczo dopu
znoicuia cenzora— umożliwia to tylko konfi-*ścić do wprowadztma kutyi narodowościowych

tek przy wyborach członków wydziału kraje* 
w<-g°i j*k  i koraisyi zifjaiowyćh i innych in- 
stytucyi, do który-h se.m iub wydzisł trelow y 
mianują lub delegują, awycn zastępców. Żąda
nie ruskich posłów co do kuryi narodowościowej 
jest niedopnszczaine ze względu na precedens, 
któryby pruwadżil do dalszego rozdziału we

D a ę  id  .cśoyćh nutaerów, w razie zamieszczę- 
i i s  n  ec . " • p o w ie d n i e g o  artykułu. V/ypowi»da 
s ę  p ra łem  p. Makłakow, tym razem zupełnie 
Hus... nie, ż e  system grzyw'esi administracyjnych 
p o w i n i e n  być zniesiony. „Nie mogę być obioń- 
cą u-gu systemu, ponieważ daje on grunt do 
nadużyć Każde przestępstwo, popełnione sło-

'Wiedniu wszak prowsdzono ptrirak^acye 7. ru 
ginami przy wspóiudzicie „czynników miarc 
dajnych*, lecz bez witdzy r nieraz wbrew 
woli wyraźnej pewnych stronnictw polskich.

Wie coś o tem „Czas* i jego przyja
ciele,..

To też nic dziwnego, że w tych warun
kach sprawa ogólno narodowa, przeistacza <się 
w szereg intryg stronniczych, a układy, których 
crlem powin 10 być u r  e g  u i o w a r  i e stosun
ków polsko ruąkłeh stają się. etapem w drodze 
dó osłabienia wpływów pełskich. • 1-,

E. R.

Anglia : Niemcy.
Deldaracya Asąultha. w  izbie gmin.

*1 -4 . "}■
,Węsmmster Gazette* w sprawie odpo 

wiedzi, jakiej udzielił prezes ministrów Ąsąuitb 
i/bii gmin n .  interpelację Hujeh Cocils’a 

pisze co. następuje; v. . j
„Najwyższy ęzas b y L iu  temu, ażeb^ rząd 

wypowiecział słcwo decydujące. Miimy nadzie
ję, iż w yjiśnii nia prezera minntrów położą 
Koniec niepewności- Obowiązki nas/e, j%ko 
sp/zymirj-zróca, znane są cahmu świctu. Nie 
zawierają one zobowiązań lub też fprarancyi, 
iż wejsko nasze lądowe cddać mamy do dy 
spozycyi dl* prowadzenia akcyi wojennej na 
kontynencie Europy. Nie zobowiązaMśmy się 
również zm.eni'' skład nrszej armii. Polityka 
nasza i dyflom&ęya oparte są na. potędze mor
skiej. Doprowadzić flotę naszą do n*jwyższej 
potęgi, oto j *st jedyny środek do wzmocnienia 
własnej obrony 1 w potrzebie udzielenia pomo
cy sprzymierzeńcom. Odmawiacie nam stano
wiska poważn-j i wpływowej potęgi politycznej 
z powodu bcaku potęgi w oj*knw'j w znaczę mu 
europejskiem— uważamy za bezpodstawne. Na- 
ązc j potęgi morskiej użyjemy na cele pokojo
we1, nie wojenne. Pomimo to jednak, w na
szym interesie, jak również w interesie naszych 
j rz jjic ió ł europejskich leży, ażebyśmy siły na; 
sze k,oncentiowjłi i nie nljzczyli ich nitpo- 
frzebriie.

. „Kólninche Zeitung* również optymisty
cznie zapatruje się ns skutki mowy Asąuitb’* 
„Zgadzamy się w zupełności— pisze to pismo— 
z tem, co powiedział minister w sprawie na
prawy stosunków pomiędzy dwiema grupami 
mocarstw oraz połączenia łkcyi. Niemiec i A.i- 
»U  u kwestyi wschodni rj. Oświadczenie 
Asquith’a potwierdziło możliwość niemieckc-an- 
gieUkiego, praktycznego porozumienia, nie nu 
iusjząjącego wenie innych zobowiązań obu tycb 
państw. Wdziecmie przyjmujemy zapewnienia 
Asquith’s, iż Anglia nie zobowiązała się do 
wysłapua w danych okolicznościach swego w oj
ska na kontynent europejski*.

H * 1 : l  l ;

. Obrona S ku tarl.
„D-iennlk „Rcicbiiposl* od pewnego kup

ca w Skutari, który bawił czas dłuższy w tem 
oblężonem mieście i zdołał następnie umknąć, 
otrzyrnal następujące szczt^ółj:

Nie należy oddawać ssę złudzeniu, jrkoby 
Skutari mogło się trzymać jeszczt czas dłuższy. 
Zapasj żywności kończą się Także i odpor
ność wojskowa n a  swoje granice. Cała aity- 
irrya na początku oblężenia składała się z 87 
dział. Wśród tych dział nie było ani jednej 
ar maty oblężniczej. Najsilmejszemi działami 
były armaty dwunastocentyruetrowe w liczbie ay. 
Podczas przedostatniego powstań*^ s*łbańskieg< 
Turgut basza przywiózł te aim aty do S lu trri 
By!y  to działa zupełnie współczesne, cdlane 
u Kruppa. Dwanaście z tęch dział usfawłono 
na górze Tar.bosz, inne r a  górze Btdica i na 
wscncdzic mierta. Gdyby armia oblążmrza po
siad ać nowoczesne środki obłęźnicze i posługi
wała się  taktyką nowoczesną, wówczas miasto 
nawet m Imo całego bohaterstwa załogi musil ło-

by już oddawna wpaść w ręce nieprzyjaciół. 
Góra Tjirabosz jest wprawdzie silną twierdzą. 
Srańee są poprosbi wycięte w skałach, a5e bra
kuje Im kazamat beionowych na przechowywa
n e  am unicji i wody, biteryę są, zupełnie odo
sobnione i niczamknięie, nadto niema wcale 
«.’i>ż pancernych. Prócz owycb powyżej wspom
nianych dział dwunrstocentymelrowych były 
jeszcza zwyczajne armaty polowe tureckie i dzia
ła górskie. Ponieważ atoli czaruogórcy przy
puszczali szłurmy bezładnie wbrew wszelkim 
zabaćom nowoczesnej sztuKi wojennej, przeto 
udsło się turkom zadawać jm wielkie straty 

izapAirocą dział maszynowych. Oficerowie tu
reccy odznaczali się nie tylko rozwagą, ale 
i zimną k n .ią . T a  2imra krew cdonwała wiel
kie usługi. W  dniu 12  października pod Siroką 
mfsjor turecbi*Sadeddm bej ną czele trzech kom
panii tureckich wytrzymał zwycięsko atak 4,000 
czurnogórców, aż wreszcie ssm padł trupem 
Zwłoki jego wykazywały 28 ran.

Ciężką stratą dla twierdzy Skutari była 
śmierć dzielnego komendanta Hkssana Ryzy- 
beja. Przed sześcioma tygodnia ni dwóch mor
derców zastrzeliło gę w sposób skrytobójczy
0 kjlki Jtręków cd jego domu. Twierdzono, że 
*krytQDÓjcy oyli czarnoąórcami. Inni natomiast 
twierdrą, że sprawcą zamachu je»t najstarszy 
ranga . generął Esiad-baszi. Fusad brsza obe
cnie ięst kcinendantem twierdzy Skutari. Has- 
sana Rizę-beja cała ludność cyw*lna kochała, 
a żclpkrzfc wprost uwielbiali. Pomiędzy Has- 
sanem Rizą-bejem i pomiędzj Essadem-baszą 
panowały już oddawna nieporozumienia. E<st>d- 
ł>: 1 za tak późno przybył do Skutari z wojska
mi po&iłkowemi, że komendąnt miasta Skutari 
nie mógł podjąć luchu zaczepnego przeciwko 
ęzarnogórcoro, cc nadałoby, wypadkom tok zu
pełnie odmienny. Owo spóźnienie EsEzda-bi- 
szy napełniło Flassana Rizę-beja w ieliiera roz
goryczeniem. Ponieważ E«s?d ba :zą odn.ówil 
poiluszrńztwa Hsssanowi Rizy,, przeto , tenże 
pstdził go w więzieniu. O i tego czasu sto 
sunki pomiędzy gdu pjertrrałauii były wprost 
niemożliwe, gdyż się wiąjem aie nienawidzili 
Esi^ad b*S2a jest afbańczykiertt) rndem z Tirany. 
Zażądał cd Hassan« R i^ -b e ja  op-uszezenia flugi 
tureckiej i zawieszenia flagi ubiosi * 1 T o  spo
wodowało kh  pstatnią rozterkę pized , P łg lą  
śmiercią Hassana Rizy-beja. Truópp. sprnwdzić, 
czy pogłoski polegają na prawdzie, ale bądź 
co bądź krążą one , .śród  ludności i 
wśród żołnierzy. Essad-,basza jest b» dzo 
dzielnym oficerem, lecz nie powisda wysokiego 
wykszfałceria i nadzwyczujnego talentu organi
zacyjni go Hassuna Rizyibeja.

Na zakończenie ów inforiratoi; dziennika 
0Rcicb%po*t‘  ośw5 dc?yi, że Europa myli się, 
jeżeli sadzi, że .ęzarnogórcy raz wszedłszy ido 
Skutari- oyyszęzą-ję; dabrowolnie. Czarnogór- 
cy w tej wojnie utracił? D-zeazło 20,000 zabi
tych ,! rannych, a w  tem większą część G&ar 
ponieśli Jr  szturmach na Skutari, Jest to trze
cia część ich armi

Spraw a albańska
Dużo oznak zaDowiads, żę Austro W ęgry 

op załatwieniu sprawy drmth uizaęyi pa gram 
cy galicyjsko-roayjskiej chcą jaoźuwie szybko 
załatwić sprawę albańską. Jeden, z publicystów 
wiedeńskich, który w lecie /oku przes-.łeyo ob
jeżdżał Albanię, jak się zdaje, z polecenia rzą
du i zna wybornie stosunki albańskie, udzie!o 
nastęuujących szczegółów:

Rząd ausfro-węgierski obawia sie, żę z 
naitaniem w;osny, gdy picrws/.c wielkie śnieci 
stopnieją w góraob albańskich, albańęzycy za- 
o; airzeni ,w? ^roń i amunPyę przy pomocy żoł
nierzy albańskich, -zbiegłych z regularnego wqj 
ska tureckiego, zorganizują na wielką sfeałę 
wojrię adrska przeciwko ,wojskom. scibskim. 
Byłby to dla Aust-c W ęgier i  dla ich planów 
w Albanii wypadek bardzo niepożądany. Rząd 
serbski w chwil’ , gdy pierwsze c d d z iJy  yeib 
skie, obaaczor." przez ulhańcyków, uległyby 
zniszczeniu, powołałoy się, , że względy pcJify- 
ezne, racy a stanu, ą zarazem honor wojskowy 
me pozwsl/ja mu na pozq:£awienie tycb klcsb 
zadanych se/bom pizez ałbańc/yków, bez od
powiedniego odwetu.

Z  Biaiogrodu wyszedłby rozk„z zorganizo
wania tak zwanych wypraw karnycb, któie 
rozpoczęłyby walkę niszczycielska przeciwko 
wszystkiemu, co albańskie. W ówczas rządowi 
aust/yackiemu nie pozostałoby nic innego, jak 
tyiko siłbo tolerować ową wyprawę serbów 
nrzeciisko albańczykom, albo wystąpić przeciw
ko S-if-bn czynnie.

Pierwsza ewentualność m rgk b y  przypra
wić Austro-W ęgry o utratę, wszelkich oympatyi 
wśród 9.1 bańrzyków. D rrga gotowa doprowa 
3 ż ć do wielkich zawiilan międ/ynurodowych. 
Wobec, tęgg rząd austrp węgierski chce, już te
raz tuyskać u mocarstw formalne .uznanie A l
banii za państwo niepodległe i skłonić mocar
stwa, by zbiorowo wezwały rząd serbski do 
usunięcia wojsk serbskich z terytoryum prń- 
stwa Albańskiego, jako państwa samodzielnego
1 nie prowadzącego wojny z Serbią. Jest to 
jidyr-y sposób zapobieżenia dalszym zawikła- 
niom. W najbliższycb dniach .r.aU.ży oczeki
wać ważnych w tym k-'*runku posćnowień.

M inister serbski o przyj2 lych  stosunkach 
z Austrją-

Białogrodzki korespondent „Narcd nich L i
stów* zasięgnął informacyi u serbskiego mini
stra handlu, przemysłu i ro lm aw s, Kośty Sco- 
janóvića, sprawie pizyszłego stosunku B»ł- 
kanów do Europy Wcgólc, w szezrgólnońci zaś— 
Serbii do Austro-W ęgier Iaterw,ew ten ogło
szony był z. upoważnieniu mf jisfrai

Miażster serbski dotknął przede wszystkie m 
aktualnego momentu- politycznego, twierdząc, 
te Serbia, która ji ż wiele .straciła skutkiem te
go, że nie dosttła się- dc. wybrzeża Adryatyku 
nie może pozwolić, aby został* jeszcze b fd z ir j 
pokrzywdzona przy ustaleniu granic albańskLh 
na szkodę swej ekspansji f koncmicznej. Co 
do przyszłego b»ndlowo-pohtycznego ciążenia 
Serbii do z* granicy wcgólc, w szczególnosę5 
zaś do Auatro-Węgier, m.e można c tętn dzi
siaj dyskutować ltcz trzeba czekać. likw Jacy i 
wszelkich kwestyi, wynikłycn z onecnej wojny, 
aby wiedzieć co stracono a co zyskano, jaką 
w5ęc ma być treść umów handlowych w związ
ku ze zmienionymi stosuzu ami ekonomicznymi. 
A  z-erzta dzięki portowi salonickiemu drogi 
handlowe Bałkanów moj;ą uleth znacznym 
zmianom. Również n o rę  położenie bjrndiowo- 
ekonomkzrie, jakie nastąpi w byfych zienlsch 
tureckich, mających przypaść związkowi bał kań 
akicir-u, rmieni zasadniczo jego stanowisko han 
dlowe w/ględeń} całej Eun y'y. Najpierw jed 
G ik  trzeba czekać, jak się ułożą wzajemne sto 
sun*i państw związkowych, bo wtencz»s dopie
ro stanie się jasnym stosuuek ich do Europy

Minister Stoj*nović iest przekonany, że 
Europa będzie miała z uporządkowanych na

Bałkanach stosunków nierównie większy poży
tek, bo będzie miała do czynienia z krajami 
kulturalnymi, o jakich nie można było mówić 
za rządów lureckicb. Nowe rządy zapewnią 
Brł/anom  pokój i rozkwit, krąie dotychczas 
rzadko staną się gęściej zaludnione, Młodei 
państwa bałkańskie będą jednak potrzebowały 
pomocy Eu-opy, ą to nie tylko w kwestyach 
wojskowych, jak Turcy?, lecz przy pcdjęmu 
wszelkich zsdsń kulturamych i ekonomicznych, 
zaniedbanych przez Turcye. A  takie współ
działanie wyjdzie ną dobre obu st-onum.

Przed państwami bałkańskierni otwiersją 
się więc wieikję zadania społeczne, ale osiąg- 
"ąć  będzie je można tylko wtęnćzas, jeśli w y 
trwają w związku wszyntkic państwa bałkańskie. 
DomrgŁ się tego korzyść nie tylko icb, ale 
i Europy. Zzmiast Turcyi, pozostając., j pod 
jej protekfor%ieni, przystąpiłby ap grona państw 
europejskich ,c*ły półwysep Bałkański, jako 
jednostka równouprawniona, przeistaczając się 
w ten sposób w organiczną cząstkę Europy.

Oczywiście, że w odrodzeniu. Bałkanów 
najwięcej zainterc sowa le są Austro-W ęgry. 
Serbia, która, posiada najdłuższą z państw bał
kańskich linię graniczną z monurebią, przyczy
ni sie i ze swej strony do tego,, żeby wzajem
ność Bsłkar.ów z Austro-Wępi im i miała pod
stawy trwałe. Serbia nie bęózie sprzeciwiać 
się połączeniu kolejowemu z sąsiednimi kraja
mi nąpnarefcii, ciem umożliwi jej d u stęp n i t*r- 
g wewnptrz półwyspu.

Wzaruian ż \  te jednak spodżirwa się 
Seroia, że i jej n ie będzie wę wzbran5ać takwb 
poi?c?cń kolejowych, z pomocą których będzie 
ćbcifcia wziBódz ekonomicznie nowcuahyte kra
je. temliardziej, że głóiyn? przyczyna ubóstwa 
zsebodpiei części półwyspu Bałkańskiego tkwi 
w bruku komiuiibacyi, zw ćsccza z morzem 
Adryatyckifcm. Serbia we Wszystkich połącze
niach kq.'ejowych w !Jz i tylko środki kultury 
i postępu, a pozostawiając pod tym względem 
swobodę Innym, żąda, żeby nikt obcy nie mie
szał się do jej planów kolejowych, powziętych 
w celu ekonomicznego i kulturalnego podnie
sienia swej ziemi.

j1 polahicii w naszym kraju.
Korespondent „Ruskiej Mołwy* p. M. Sł. 

(Slawinskij?) podróżując „po kraju Południowo- 
Zachodnim* tak pisze w sw ojej gazecie (.Nś 76) 
o nas:

„Polacy tworzą nieznaczną część ludności 
kraju, wszystkiego 4 —  11$ ,. Grupa ta jest 
bardzo niejednolita w swym składzie i rozrzu
coną oiezoacznemi wyiepkami śród ludności 
miejscowej. Najwięcej w plrw ew ą część tej 
grupy twórzą średni i wielcy właściciele zieru- 

cy rui czele z magnatami, nie wpływow», t. 
ztk. cficyaliści, t. j. różnej kategoryl funkeyo- 
aaryuszc . roln i Na , uboczu stoją dość liczni 
drobni w ła|gici«e, którzy i obszarem swojej 
własnóścii i spnsonem życia nie różnią się od 
miejscowy :h Włościan

„Stanowisko polaków w kraju Południo
wo-Zachodnim jest bez wyjścia. I nie dlate
go. że <a om związani D“ wnemi ograniczenia
mi prawnemi, a dlatego, żr oni, j?ko tacy, 
przy obecnych warunkach mc mogą prowa
dzić jakiejkolwiek politycznej, łub społeczne, 
p.acy. W  k isju  me mają sojuszr ko w, nie 
mają z kim stanąć w > zeregu.

„Wcźtny wielką własność ziemska pol
ską. Jest to wielka siła spoieczna w kraju —  
połowa zieryi obywatdiskiej należy do polaków. 
Je l f  to elemeni bardzc konserw:atywy} z jas- 
aem i określonem zrozirmleniem swych intere
sów , klasowych t -  oni pierwsi w R osyi orga
nizowali związok właścicieti ziemskich. Otóż 
Zamiast być oporą „porządku*, miejscowi oby- 
Wureie polacy zostali odrzuceni do cpo’ .ycyi. 
W ładzą r ie  dowierza }&,. w niczem; stwarza 
pdla nieb kurye, odg-udza rozmaitemi rogatka- 
rni policy,nern! Od luaności, nawet katolickiej, 
podejrzewa ;eb we wszystliem , nawet o zdra
dę państwową. Interes nakazywałby im może 
iść w szeregL z mieiscowymi obywatelami ro- 
syapami, a on; zmuszeni y ą , . jak podczas w y
borów do Dumy, iść razem z ukraińskimi i ży
dowskimi postępowcami. Zjawisko nienatural
ne, rodzące w szeregach połci ów polityczny 
indyfereityzm, idący w parze z ciężkimi my
ślami i zwątpieniem.

Pomijamy „oficyąlistów*:—ta warstwa nie 
posiada 1 c  wpływu, ani siły i di zechodzimy 
do drobnych włąścicieli. T a  „szlacbta*, jak 
icb tutaj nszjW ają, ąpj^ełnie jest zukrainizowa- 
n»;, oznakami J e j  polskiego pochodzenia jest je 
dynie chodzenie do kościoła, zamiast do cer
kwi, umiejętność powiedzenia kilku słów po 
poląkt, pizęczytąęią w kościtle polskiej modlit
wy z błędami, z KsiężkI trzymanej niestety czę ito do 
;ó ry  nogami. T ę grupę należy uważać za 
przepaćłą dla narodowości polskiej, wlewa się 
ona w otaczające moi ze ukraińskie.

„Musimy w yjść z tego kraju'-— mówił je 
den z wpływowych właścicieli ziemskich auto
rowi kotespondencyi za czi sów drugiej Dumy—  
ale jakże to zrooić? Przecież to n*3z kraj ro; 
d z irry * . Od tego czasu część obywateli poi 
skich znalazła wyjście z sytuacy; w tem, że 
zaczęła po próstu rozp.zedpwsć swoje ziemie i 
ItkaidoąaĆ mnjątki bez wszelkiego wyraźnego 
powodu. lan i postarali się zbliżj ć do życia 
miejscowego.

„Newe ziemstwo dało i.iśęit tym dąże
niom: Polacy weszli tam z prsgmeniem riesie- 
nia praty ziemskiej, znaleźli przychylność ro
syjskich oby weteli 1 ta przychylność stworzyła 
to, co ”7 południowp-zaciiodnim kpaju nazywa 
się postępową zięmśką grupą. Postępowość ta 
ject narler umiarkowana, grupa tą napotyka 
przeszkody w swej działalności, łrcz p~zyszłość 
„zacbodniego* zięmstwa ściśle związana jest z 
rozwojem i zciaizenicm tej mianowicie grupy, 
a nie irn ej*.

Jest jeszcze jedna grupa w śrM  obywateli 
Dolsków, która jeszcze radykalniej rozwiązalfc 
swoją sytuację bez wyjścia. Grupa ta oświad
czyła o swej chęęi zlania z miejscowym ruchem 
1'krąińsłim, o.powróceniu do nr rodowości u- 
Kruidakiej, utraconej setki lat temu O bjar to 
znaczący i brzemienny następstwami, ale o tem 
pom ówiuy innym razem

Na, ten kończy swój opis p. M. S ł, Nie
podobna odmówić słuszności niektórym jego  
spostrzeżeniom.
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1 prasy rosyjskiej.
Omawiając sensacyj-ą pogłoskę .Frank

furt. Z riturg* o domniemanej interwencji fran
cuskiej w sprawach rosyjsko-polskich, piszą „Rus- 
sk?ja W iedcm osti':

„W  tej cali i sensacyjnej wiadomości wszystko 
jest oczywiście bczaadz-Cjnie splątane. Trudno zro 
z im iłć  co Mc-sujc się do Galicys. co do Polski ood 
zaborem rosyjskiw, które piany pochodzą od Ro- 
syi, które cci rcsyjsko-polskich pośredników Ran- 
cuzów. Sens główny jednakie ir"żna zrozumieć. 
Chodzi widocznie o usiłowanie Rcsyi, aby za po 
śrrdnictwesa Francji zsw rzfć pcwDe porozumienie 
z arystokracją polską na wypadek wojny z f\ti- 
strya, celem zabezpieczenia sic; od możliwego jaku 
by powitania polskiego.

Szerzenie się tego rodzaju pogłosek, bez 
względu ra  ich bezpodstawność, świadczy bftr.izo 
jaskrawo o radzwyc2ijntm  napr-żemu Siosunków 
.m tro rosyjskich przed komunikatem o demo
bilizacji* .

Z  dotychczasowych głosów prasy o ko
munikacie nie widać wszakże, aby byi on ta
kim atanowczym objawem polepszenia się sto
sunków. Są  one po dawnemu dość naprężone, 
a dodatek do kom unia. atu, zrobiory przez 
Agencyę Fetersburrką, wywołał wcale nieprzy
jemne •wyjaśnienia w prasie austryackiej i pe
wną konsternację w prasie rosyjskiej.

Między innemi ,  No woje W r-m ia" pisze 
eo następuje:

„Z Całego koaunikrtu o demobihzaćyi gaze
ty paryskie wskazały, jako nr jedyną ważną no
wość, na te informację, z której wynika, ze Rcsya 
żądała od Austryi enuneyacyi co do jej zamiarów 
względem południowych słowian i otrzywała zada
walającą odpowiedź. Okazuir się obeCuie, że in 
formaCyi tej zaprzeczają w  Wiedniu kategorycnie 
i bezwarunkowo. Ageneya austryacka telegrafuje 
urzędownie, że dodau k do komunikatu ogłoszony 
przez rząd rosyjski nie jest przewidziany w poto 
zumieniu obydwóch gabinetów.

W ynikła w ten sposób wielka konfuzya. Mi
nisterstwo spraw zagranicznych pochwaliło się 
przed publicznością rosyjską tikiem zwycięstwem, 
które me odpowiada rzeczywistości. Sąd2inoy, ie 
ministerstwo nie może zgodzić się na to, aby na 
niego padr’ o takie podejr-enie. Nie może ono ró
wnież pozwolić ca to, aby w publiczności ugrunto 
w ała się krążąca po mieście wertya, na mocy któ
rej minister spraw zagranicznych nie zrozumiał 
11 iśc i deklaracje, złożonycn mu przez ambasadora 
au&tryackiego. W ersya ta bowiem podkopywałaby 
również powagę naszej dyplomacyi".

Zdaniem ,N ow. W rtm  “ dyplom acja ro
syjska powinna znaleźć jakieś przyzwoite w y j
ście z tej sytuacji.

„Nowoje WremiŁ* w |lupIo ironicznej 
korespondencyi z W arszawy pisze, że pc Ukom 
należy podziękować za to, że ebeć sami nie 
brali udziału w świętowaniu jubileuszu dyn . ■ 
s t j i  panującej, ale przynajmniej nie przeszka
dzali (?) innym w świętowaniu.

.W ieczorem, gdy uiluminowano gmachy rzą 
dowe ulice, oyły przepełnione tłumami. Pr rewą 
żali żydzi i i nenstawicieie najniższych wnrits 
ludności polskiej. Nalepy wspomnitć, że żydzi 
gorliwie przyozdabiali balkony swych nalesiKŁi 
n>w»Dami, flagami, zielenią i t. d. W  tej gorliwo
ści odgrywała rolę Chęć wykazania bojkotującym 
polak im, ze zydzi nie podzielają ich dążeń ao od 
separowania się od rosyjskiego życia państwowe
go, i że nie sprzyjają polskim marzen.oaa o au
tonomii.

Wieczorem na centralnych ulicach warszaw 
skich, a w szczególności na placu Teatralnym, 
gdzie zjeżdżano się na wspaniałe galowe przedsta
wienie, trudno było przejść. W  teatrze chór ope 
rowy śpiewał n_i żądanie generała Skało-a po ro
syjsku .Beże Cesarza chroń*. Do roku 1905 Lymn 
ten śpiewano po polsku; po 1905 rtku nie śpiewa
no go zupełnie, wykonywała go tjlfco orkiestra".

Z Fmlandyi.
Rozeszły się pogłoski, ie  obeery minister 

sekretarz stariu do s ,r a v  1 izilandyi baron L»ng- 
bof ustępuje r. zajmowanego stanowiska. Kan 
Jydatem  na jego miejsce jest jakoby były mi
nister spraw wewnętrznych M ikarow, ktorego 
podobno proteguje na to stanowisko Kokow- 
cew.

W  Petersburgu rozpoczęły  się obrady 
spccyalnej komisy i pod przewodnictwem wice 
ministra skarbu Webera w sprawie zniesienia 
granicy celnej pomiędży Roryą a Finlandyą. 
Na porządku dziennym pierwszego posiedzenia 
komisyi znalazła się kwestya, tzy rząd resyj 
sk* może już. teraz przystąpić do uregulowania 
tej kwestyi, wobec tego, że istniejące tiaktaty 
handlowe z różnemi p óstwumi zawierają róż
norodne zastrzeżenia w tym względzie, licząc 
się z granicą celną finlandzką. Niektórzy człon
kowie komisyi wątpili, aby można bjło  granicę 
celną znieść już dziaisj z powodu właśnie istnie
jących traktatów, postanowiono jednakże po
siedzenia komisy' kontynuować w celu obmy
ślenia praktycznego wyjścia z sytuacy..

3nJormacye
—  Student akademii medycznej Marko- 

win, zraniony, jak wiadcmo, przez oficera w 
Peteraburgu za nieoddanie honoru wojskowego, 
leży o be-nie w szpitalu. Oficer nie czekając 
na w yzd row ie je  Markowina, przysłał mu do 
szpitala sekundantów, których jednakże kol-dzy 
nie puścili do chorego. W związku z całą spra
wą w akadem" medycznej odbyły się wiece 
protestujące. Deputarya studentów wyraziła 
Maikowmowi współczucie. Markowin zoatanie 
prawdopodobnie oddany pod sąd wojenny zs 
znieważenie czynne oficera. W  Petersburgu i 
na prow incji miały miejsca nowe zatargi stu
dentów aksdemii medycznej z oficerami. Stu
denci wydziału lekarskiego uniwersytetu mo
skiewskiego uchwalili strą k jednodniowy w ce
lu wyrażeni* sympatyi Msrkowinowi.

—  W końcu marca departament policji 
zwołuje z .i >zd n .Czerników jpohcyi śledczej 
Zjazd pozostaje w związku z projektowaną re
formą policji. Na porządLu dziennym zjazdu 
znajdą się po zatem kwestye czysto zawodowe.

—  Ponieważ jubileuszowe znaczki poczto 
we mają być wycofane z obiegu, zbieracze 
znaczków skwapliwie gromadzą zużyte dotych
czas nowe znaczki, płscąe za niektóre dość 
znaczne sumy. P ięcioiubiorę znaczki płacone 
są obecnie po 15  rb.

Drogo płaci sic również za jubileuszowe 
ruble— po 6 rubli. Wybito ich tylko 6o,ooo; 
projektowane jest wybicie jeszcze 50,000.

—  W poniedziałek d 4 go marca odbę
dzie się posiedzenie kom isji finansowij Durny 
Państwowej celem iczpatriem a wniesionego 
pi zez \ a X s v  pwjeLtu siupu kolei Mosk.-Ki-

jowsko Woroneskii j Na posi* dzenlu obecny 
będzie minister komunikacji oraz przedstawiciel 
ministerstwa skarbu.

Jak  wiadomo ministrowie Ruchłow i Ko 
kowcew opracowali [projekt upaństwowienia 
tylko części pomienionej aolei, a mianowicie 
Unii Ooesa— Bacfcmacz. Większość zaś posłów 
obstaje przy skupieniu całej kolei, porieważ 
iranzakcya ta wobec dochodowości kolei Mosk.- 
Kij.-W oroncskiej uchcdfl za nader zyskowną 
dla skarbu.

Mstmsssmwwsnmmiai!*,

listy z Oiesy.
(KorcspondenCya własna „Dziennika Kijowskiego).

XII.
(Nieszczęście na morzu.—W ieści z pod Adiyanopo- 
la.—Buaowa portu.—Panama kolejowa —|Konceriyj.

Zdawałoby się, że przykład „ Titanica * 
winien był pobudzić wszystkie t zw. „zarztdy 
portowe" do zdwojenia systemu ostrożności, 
mimo to wszystko na tym najlepszym swi cie 
zostaje po staremu i oto od dni kilku cala 
Odesa zostaje pod wrażeniem nowej katastrofy 
morsi icj.

Pai ostatek „Izmaił* stanowiący własność 
Mtszuresa i S-ki cddawna już kursujący pomie,- 
dzy Odcsą, a Chersoniem podOczakowem s je 
chał na tamę podwodną i uszkodziwszy spod, 
poszedł na dno wraz z ładunkiem, wynoszącym 
4000 pudów towarów, w l< j liczbie transport 
herbaty firmy .W ysocki" na sumę 30,000 rb., 
automobil adwokata Tiktena i t. d

Na rz-zęście obyło się bez o‘iar w lu
dziach, a j*dnak pasażerowie statku przeżyli 
tragiczne prawdziwie chwile. Statek z początku 
przewrócił się na bok w taki sposób, że cho
dzenie po p o lłid z e  było utrudnione, a spu
szczenie li <lzi ratunkowych w tej pozycyi okrę
tu było niemożliwe. Mel lc i słcly padając 
stukly przerażonych patażerów, a przez lufty 
i dziury powstałe od uderzenia lala się ze
wsząd zimna woda. Na szczęście w tejże 
chwili pospieszyły znajdujące się w pobliżu 
statki .K niaź Potiomkin", „Łocman* i jakiś 
statek norweski. Załoga statku zajęła się nad
zwyczaj gorliwie pasażerami, kobiety i dzieci 
przeniesiono d i  szalup na rękacb, mężczyźni 
musieli skakać i niektórzy v o l e n s  n o l e n s  
użyli zimnej kąpieli.

Powodem katastrefy jest wadliwe usta
wienie znaków sbm ianych, wskazujących, dro
gę w pobliżu tamy andżigjolskiej, znajdującaj 
się pod wodą. Tak więc brak należytego do
zoru ze strony właściwych stróżów i opieku
nów drogi morskiej o mało co nie spowodo
wał wielkiego nieszczęścia.

Dnia 6 marca ma się w Odesie odbyć li- 
oyUcya na roboty przy budowie nowego por
tu. Niektórzy powątpiewają czy licytacja owa 
dojdzie do skutku, gdvż miinstei stwo, zajęte 
nawałem prac i uroczystościami jubileuszowemu, 
dotychczas n:e nsdesłrło p ctaro d .en ia  i ze
zwolenia na dołączenie kawałka z emi, stano
wiącego własność miasta, cl j terytoryum por
towego. Komitet giełd wy specjalnie zainte
resowany rozwojem O Jesy i budową p< rtu, 
posyła rozpaczliwe telegramy i spodziewa się, 
że bodaj w wi ię licytacyi oczekiwane pap:ery na
dejdą, mimo to pewności niema.

W pis m ch  cdi skich ukazał się wywiad 
z niejakim M łosiawlewiczem, który przyoył do 
Odesy wprost z iz*regów armii oblegającej 
Adryanopoi M .Ioj lawlewicz ów, serb z pocho
dzenia, twierdzi, że Adryanopoi podda się 
wkrótce, gdyż. oblężeni mieszkańcy są zbu dze
ni ciągłymi bojami i zmoidowani ostatecznie. 
Ale i otlegający nie prowadzą żywota bez tro
ski. Ogromny śnieg sprowadził wilgoć taką, że 
mieszkanie w okopach jest nieznośne. Chole
ry obecnie niema, ale jest tyfus i tak niezno
śny stan ciągłego czuwania, że lżej byłoby iść 
do szturmu i zginąć aniżeli .oblegać*. F a łd y  
dzień, każda chwila przynieść może jakąś zmia
nę i w oczekiwaniu t»j zmiany ludzie dener
wują się ostatecznie.

Panama kolejowa, o której tyle pisał 
Dzienni*, znalazła na szpaltach pism odeskich 
nowe oświetlenie. Spirytus m cvins c*.łej tej 
panamy naturalnie odesianin, agent śledczy 
Ojaelczuk. Już przed 9 ciu miesiącami poczy 
nil on właściwe rewelacye, ale, nie znalazłszy 
posłuchu, po wydaleniu ze służby w oddziale 
śledczym, udał kię do Kijowa i osobiście opo
wiedział rzecz całą naczelnikowi zaizadu inż. 
Szmidtowi, który skomunikowawszy się z mi
nisterstwem zalecił w jk r jć  ową panamę, zna
komicie wysiudyowaną przez Omelczuka, który 
wskazał imiona i nazwiska członków organiza
c j i  oszustów kolejowych nie tylko w różnych 
miastach, ale i w biurze zarządu głównego w 
K . jo wie.

Przed tygodniem odbył się w O jcsie 
z wielkiem powodzeniem koncert naszej rodacz
ki Wandy Landowskiej oraz koncerty Hofma
na, obecnie ma się odbjć koncert Kochań
skiego,

Selim mi za.

Kronika prowineyonalna.
(Z pism i od korespondentów).

— Tyfus plamisty. Z  W ijnicy donoszą o co
raz to więcej szerzącej się w  mieście epidemii pla
mistego tyfusu. RozsaJnikicm zarazy jest miejscowe 
więzienie, z którego już 28 chorych przewieziono 
do ziemskirgo szpitala. Barak dl« chorych zaka
źnych mieści normalnie 15  łóżek; dziś jest on prze
pełniony.

— Walka z „chuligaństwem". Postanowienie 
obowiązujące, wydane przez gentrał-gubernatora 
Trepowa, zabianiające wszelkich „chuligańskich" 
wybryków, zostało rozesłare do gubernatorów po
dolskiej, wołyńskiej i kijowskiej gub dla ogłoszenia 
ludności.

— Nowe pismo. Ukazał się pierwszy numer 
nowego ziemskiego pisma pod tytułem „Ekonom:- 
Czesksja Żizń Podolii". Pismo pojawiło Się a* miej
sce zeszłorocznego „Ekoncmtczeskabo Listka". 
Pierwszy numer przedstawia się dość dobrze. Mię
dzy innymi -  Ciekawy jest artykuł p. Werników*: 
„Historya rozwoju kooperacyi spożywczej na Po
dolu".

— KćłkO rolnicze. W e wsi RaCi-kowcach 
w bracławskira powiecie, na Podolu, zorganizowało 
s>ę włościańskie kółko roln'cze.

— Oli ara na szkołę. Cztery gminy w bra- 
cłzwskim pcwiecie, miauowicit: Chołodowska, klc- 
bańska, żurawlowiecka i trościaniecka—wyznaczyły 
48 tys rubli zapomogi na budowę w ich okolicy 
niższej szkoły rolniczc-rzemieślniciej. Bracławskie

powiatowe ziemstwo wszczęło starrnia u rządu o 
pozwolenie i zaponr.cgę na otwarcie tej szkoły, 
przeinaczając z ziemskich sum 10 tys. rubli jedno
razowo i po 1,500 rb. rocznie.

— Wyodrębnienie miast. Jeden z radców 
miejskich N. Uszycy przesłał list kamienieckiemu 
prezydentowi miasta z propozycją wszczęcia sta
rań u rządu o wyodrębnienie wsiysutich prowin- 
Cyonalnych miait Podola w samodzielne ziemskie 
organizacje.

— Rbforma sądów gminnych. Na mocy nowe
go prawa o sądach lokalnych, o i połowy b. r. bę
dą otwarte na Wołyniu nowie sądy gminne—hole 
gialne. Sądów takich ma byt w gubernii 203;shł*d 
każdego Sądu Stanowić będzie preze«, dwóch Człon
ków i sekretarz sądu.

— Perspektywy urodzaju. Wedle danych, ze
branych przez wołyński zanąd gubernialDy stan 
ozitaych posiewów na Wołyniu przedstawia się jak 
następuje: dobre—w powiatach: żytomierskim, ró
wieńskim, krzemienieckim, zasławsl m, st-konstan
tynowskim i łuckim; średnie—w powiatucb: owru- 
ckim, ostiogskim, dubieńskim i zwiahelskim; zupeł
nie złe w  powiecie kowelskina i zupełnie dobre 
w pow. włodzimierskim.

O-warcie ziemskiej kasy drobnego kredytu. 
Romańska powiatowa kasa drobnego kredytu roz
poczęła operacye. Do nowej kasy posypały się 
Lczne prośby o pożyczki. Duża część próśb pozr- 
stanie bez skutku, bo kasa ma jeszcze małe środki.

JSU St

Oksza.
(J. Oisza: „Z Hteiatury współczesnej". W ra

żenia i sądy. Warszawa. Wydawnictwo „Bluszczu". 
Saład główny u Gebethnera i Wolffa)

Nakładem „Bluszczu* wj-szećł niedawno 
ibiór prac p. Jul)* Kisielewskiej, piszącej pod 
znanym j’uż szerokiej publiczności pseudonimem 
O k s z a .

Na czele ks'ążki stoi rozprawa: „Nasz
ideał kobiecy", potem idą azMce o W yspiań
skim, Sieroszewskim, A  ft i jH p h  (Wonsalwat), 
o braciach Brzozowskich, ńfflOSrntiUcb, W. Ja  
błonowskim, Nowaczyńskim, Źsroniskim.

Jeden z najsubtelniejszych krytyków wspói 
czesnycb, Zygmunt W asilewski, oceniając książ
kę powyżsrą, twierdzi, że — ...Oksza ma znako
mite warunki sędziego literackiego; nawet wię 
cc j—warunki w iarogodiego świadka twórczości 
współczesnej, na którego zeznaniach będzie mógł 
śmiało się oprzeć przj szły sędzia— historyk epo
ki. Stoi w epoce gdzieś na wyżynie, ale po
środku rzeczy. D .iskonale widzi, rozumie i 
przepuszcza każde zjawisko literackie przez pro
bierz bezwzględnej uczciwości intelektualnej. 
Ten pryzmat umysłowy Okszy jest w literatu
rze zjawiskiem rządkiem, zwtaszcz> między au
torkami. W krytyce polskiej tego typu pióra 
kobiecego nie było.

. O isza zawdzięcza odwagę i powagę są
du nie tylko literackiemu wykształceniu, Jest 
to duebowrść prawidłowo zbudowana na typ 
oświeconej obywatelki, reprezentująca — rzec 
można —  dob-ą rasę ludci cywilizowanych, dla 
których wyższe życie duchowe j-st potrzebą 
powszidtiią, Sądy O lszy nie są tylko „cieka- 
we*, sprytne lub dowcipne — co wystarcza w 
krytyce, branej na mfa/ę wymagań rozmów sa 
lonowych lub kawiarnianych, ale są rozumne, 
„W rażenia te i sądy* są naorzód ludzkie, po
tem literackie.

...Oksza stawia literatowi i literaturze wy
magania, w danej chwili może wygórowane, a 
jednak elementarne, biorąc literata na egzamin 
z jego człowieczeństwa, zdrowego sersu i wy
kształcenia, a Lteraiurę —  na egzamin z odpo
wiedzialności za jej misyę cywilizacyjną naro
du. A by takie prawa egzaminacyjne mieć, kry
tyk sam musi stać na wyżynie odpowiedzialno
ści, do jakiej obowiązuje stanowisko sternika 
myśli narodowej.

Oksza j-st przedstawicielką tego typu w 
Polsce, ktćry nadchodzi dopiero i ustala się — 
człowieka pełnego, o jasnem wejrzeniu, który 
uie tłumaczy się cały wyłącznie przypadkiem 
dziejowym, jako cl rra  czegoś, jak było przez 
pai ę pokoleń, lecz który ZDiera ri^ w sobie i 
chce zacząć jakąś świadomą celu epokę własną. 
Nie jest cząstkowy i ekscentryczny, dąży owszem 
do zajęcia środkowego w życiu miejsca, w ży
ciu jednak rozszerzonem, gdzie i prawda real 
na nie jest w pogardzie, ani też nie są dzi 
wem prawa duszy do uniesień i rozkoszy este
tycznych.

gez naslil
Przeżył.śmy str.szny tydzień dtpresyi i 

umęczeń tantalowych...
Co z sobą czynić?.. Jak  z a b i ć  cza:?... 

Wszak i duch łaknie karm i! ..
A  tymczasem inteligentny 1 pół-inti ligen- 

tny, i wszelaki inny Kijów, włócząc się po uli
cy i przyglądając się ciemnym a jarzącym  się 
ODgi szyldom, łykał jeno ślinę, bo . wszystkie 
kinematografy w ciągu siedmiu dni były szczel
nie zamknięte...

Ani jednego i iu i!
To prawie katastrofa, to przewrót kom

pletny w wewnętrznym żywocie domów fami
lijnych i biwaków kawalerskich... Czas nudy do 
nieztiiesiei ia .. G; dżiny abso’utnej stagnacji... 
duchowej!..

Na szczęście smutny tydzień minął. K ine
matografy—przcują... Głód estetyczny kijowian 
znowu zaspakaja pan Szm ęcr.

W ebec niezwalczarcj zd* się potęgi kine
matograficznego władcy z nad Dnlżpru, był
bym o losy polskiego teatru niespokojny, hcz 
wiem, że dyrektor tegorocznej trupy naszej to 
człek przezoiny i nie byle jakim animuszem 
obdeizony, to śmiał :k, który nam zapowie

dział: —raw et na kinematograficznych wstęgi* h 
pnwiesić się nie dam... I ż y ji !..

Irać pan R yehłow sli ma szczęśliwą rękę 
i pomysłów zacnych mu nie brak, gdy zatem 
post się rozpoczął i kino zaraza w okienka 
skromnego gmaazku teatralnego zajrzała —  w y
ciągnął on cbytrze najtęższego ka'i.;ru działo i 
wypalił:— Kamińskim...

Strzał silny, o skutkach dobrze roku-
jący...

Cz&n.y Jegom uść.

Z sekcyi hodowlanej.
W  sobotę d. 2 b. m. o gedz. i-ej pc 

południu w domu szlacheckim rozpoczęły się 
obrady sckcyi hodowlanej K. T. R  Zjazd ten 
zaimeyowało K. T . R . w celu omówienia ró 
żnorodnych kwestyi z dziedziny bodoli bydła w 
naszym kraju. N i pierwsze posiedzenie zjawiło 
się bardzo niewiele osób, i to przeważnie— pra
cujących w miejscowych ziemstwacb; byli rów 
nież przedstawiciele związku hodowl. pod T . R . 
sekretarz towarzystwa i pomocnik inspektora 
hodowlanego.

Posiedzenie zagaił prezes K. T. R . zazna
jamiając zebranych z celem obrad. Obradom 
przewodniczył Drezes sekcyi bodowi*nej K. T  R 
Pierwszy referat wygłosił prof politechniki kij 
U .tjancew na temat: „Zadania dzwłaluości spo 
łtcznej w zakresie hodowli bydła". W krótkim 
i treściwym referacie prelegent sebarakteryzo 
wał działalność zagranicznych stow. hodou ta- 
nycb; wskazał również na wybitną d:ifcta)noś:ć 
takictże stowarzyszeń Fmlandyi i Królestwa 
Polskiego, które odegruły wybitną rolę w ro 
zwoju hodowli tyeb krajów; zaznajomił słucha 
czów z głównemi drogami, któreini kroczyły 
towarzystwa hodowlane, wykarał mianowirie 
wielkie znaczeriie prowadzeni* ksisg rodowodo
wych, rachunkowości, związków kontroli obćr, 
które założone w celach ściśle ekonomicznych 
dla podniesienia rentowności obór, przyniosły 
również wielką pomoc w dążeniu do wyelimi
nowania cennych prądów krwi. Rorya impor- 
towrla od dawna i importuje dużo matiryału 
zarodowego; m atcryił ten, nie otoczony nale
żytą opieką gin e, rostapia się w ś‘ ód otocze
ni*; n.edopuścić do tego można jedynie przez 
współdziałanie wszyslairh brdowców, zakłada
nie ksiąg rodowodowych i towarzystw kontroli 
obór.

Naśtępny rehrat wygłoL ł p. Łempickf na 
tema’ : o sjrólkowej sprzedaży matiryału rzeźne
go. Prelegent wylaza*, jik ł  deprymujący wp*yw 
na rozwój produkcy; materyalu rzeźnego mają 
pośrednicy, którzy zakuj u;ą materya’ na oko, 
wysyłają go na rynki, nie mając danych eryen 
tacyjnycb co do stosuniu popytu i podaży, 
wytwarzając wskutek t-go znaczne nieraz w a 
hania podaży materyału, a co za tem idzie —  
i cen. Wszystko to odb ja  się głównie na kie
szeni producenta rolnika, gdyż jak wykazał to 
prelegent na przykładzie realnym, preducent 
otrzymuje za 4 miesięczną pracę 5 i pól proc. 
od włożonego kap.tału, zaś rzeźmk uzyskuje z 
tego samego materyału 20— 25 proc,

W  Niemczech, by uniknąć i tycb wabań 
i tak nierównego pod:iału zysków, potwerzyły 
się związki d a sprzedaży irut. rz-źnego— dwóch 
typów. Hamburska kamei a rolnicza przez swą 
agentu/ę dozoruje kemisyonera, który na swt 
ryzyko sprzedaje mater. rzeźny, dostarczany 
pizez rolników, pobierając za to określoną pro- 
w izyę. Jest to zatem uregulowanie sprzeaażj 
bydl* i to przez jedorgo lylko pośrednika.

Inne drobne T-w a niem eckie, zorganizo 
wane w c e n tra le  T-w o brr! ńskie, zajmują 
się bądź tylko pośred liclwera w sprzedaży, 
bądź też— w prowincyacb wschodnich— zakupu
ją ten materyal same od producentów. Priie- 
eent przyj 11 izeza, że system, praktykowany w 
Hambu-gu, w naszych warunkach miałby wię
cej szans powodzenia.

Posiedzenie wieczorne rozpoczęto refera 
tem p. W. Gisztolda Bukraby (łyna) na temat 
„O księgach rodowodowych*. W krótkim i bardzo 
pobieżnie traktowanym nferacie p G.-Bjfera- 
br scharakteryzował sposoby klasy fikacyi matrrya 
łu zarodowego: tajnej, ja wr.ej i mieszanej; w skaz*1, 
ie  jedynie racjonalną jest klasyfikacja jawna, 
dokonywana komisyonalnie. W  końcu rcf<ratu 
rzucił p. G.-Bukraba projekt przemianowania 
księgi wedodowej związku Charkowskiego na 
księgę południowo-rosyjską i przystąpienia do 
niej towarzystw tutejszych. W  referacie ude
rzało słuchacza całkowite prminięcie towarzystw 
hodowlanych Królestwa, któ'e mają wzorowo 
zorganizowane księgi rodowodowe, i cały wo- 
góle referat robił wrażenie, jak by byl napisa
ny li tylko w tym celu, żeby można było po
stawić propozycję, zawartą w końcowym jego 
ustępie.

Następnie prezes sekcyi hodowlanej, p. L  
Dawydnw coczytał w tłumaczeniu z niemieckie
go referat kierowniha sckcyi, p. K . W ulf* „o 
pewnych sposobach ulepszenia hodowli bydła*.

Celem referatu było—-wykazać zbawienny 
wpływ na hodowlę racjonalnie zorganizowanej 
księgi rodowodowej, wystaw i za iązków kon 
tiuli obór. Rezultaty działalni Ści tych ostat
nich ilustrowały przejrzyste i z wielkim nakła
dem pracy wykonane kartc-gramy. Rtferat, nie 
dający— po za znakomitemi kartcgramami, ż«d 
nych. faktycznych i cyf.owycu danych, utrzy
many byl w ramach ogólnikowych rad i prze
stróg, czem wywołał istną burzę ze strony o 
ponentów, którzy uczuli się domknięci radami, 
a zwłaszcza przestrogami. Rzeczową krytykę 
referatu dal jeden tylko członek zjazdu.

Doroczne zebranie T-wa 
„Szmopomoc”.

Onegdaj po połudn;u odbyło się doroczni 
ogólne zebranie T  nu wzajemnego kredytu 
„Samopomoc*.

Po zagajeniu zebran a przez p. L. Zdro
jewskiego, na przewfidoiczącego jednogłośnie 
obrano adw. przys J. Frycza, na sekretarza 
zaś adw. przys. T . Mostowskiego.

Prezes zarządu adw. przys S . Gosiewski 
odczytał sprawozdanie rady i zarządu T-w a za 
rek ł Qi 2 oraz projekt prehmiuarza r a  iok bie- 
żą<y.

2!e sprawozdania wynika, iż pierwsza pe
towa roku sprawozdawczego zapowiadała znac:- 
ny rozwój operacji T-w a, lecz następnie prze

silenie, jakie z powodu niepomyślnych w arun
ków atmosferycznych w lecie i jes eai nastąpiło 
w rolnictwie i stało się przyczyną o jó ln ffO  
braku gotówki, a takie komplikreye międzyna
rodowe wywołane wypadkami na półwyspie 
Bałkańskim, które również w ywarły nader nie
pomyślny wpływ na stan rynku pieniężnego, 
musiały wplycąć tamująco na rozwó„ inUy- 
fuoyi. Wyraziło się to głównie w ten sposób, 
ż wkłady na raclunek bieżący nie powięksay- 

’y się w porównaniu z rok cm ubiegłym, z dru
giej zaś strony członkowie T  wa odczuwali 
większą potrzebę kredytu, wskutek czego za
rząd, th :ąc zadośćuczynić tej pc-trzebie, zn o 
szony był zredukować przyjmowanie nowych 
człoutów. Tem się tlćmaczy nieznaczne st - 
suuhowo powiększenie iloś:i crłonków i kapi
tału obretowrgo w roku sprawozdawczym. 
Pomimo to liczba członków zwiększyła się w 
ciągu roku o 74 i dosięgła 461, kt Irycb io-pro- 
centowe składai » y n cs-ą  16 2 3 6 0  r b , gdy w 
r z. wynosiły 142,030 rb.

Ogólny obrót roczny dosięgną! 23 ,9 7 4 .f  35 
td. 8 1 kop. (w r. z obrót równał 8 19 21,6 8 7 ,154  
rb. 13  kop).

Csysty zysk wyraził się w sarnie 10,028 
rb. 40 ko p , z którrgo po pc trąceniu n  % do 
kapitału zapasowego, podatku państwowego, 
gratyfikacji dla urzędników i t. p. przypadło 
na dywidendę 7 ,0 11  rb 87 k o p , t. j. 5^

Zebranie zatwierdziło powyższe sprawoz
danie, preliminarz wydatków cc  rok bieżący, 
określony w sumie 33.01 o rb. oraz sprawoz
danie komisyi rewizyjnej. Następnie po dłuż
szej dyskusji postanowiono powierzyć zarządo
wi opiacowanie zmian w cdnośaycb prrsgra- 
facb ustawy, w celu możliwego obniżenia okre
ślonej § 3 ustawy T  wa wyacLosci składek 
*złoi.towt.kicb, których minimum stanowi obec
nie 100 rb. Opracowany przez zarząd projekt 
zmian ma ly ć  przedłożony do zatwirrdzenia 
nadzwyczajnego ogóinego zebrania, które pole
cono zwi lić  zarządowi.

W  kcńcu zebrania dokonano wyborow 
członków rady, zarządu i komisyi rewizyjnej 
n* miejsce ustępujących z ki lei.

Na członków rady wybrani zostali pp. 
Stefan Węgliński (ponownie),1̂  oraz Kazimierz 
Chojrcki i Kazimierz Kruszewski. Do zarządu 
powołano ponownie p Stanisła* a Wolskiego.

Na członków komisyi rewizyjnej i kandy
datów wybrano ponownie pp. A . Bukowińskie
go, K . Kelos* i J .  K'imowicza, na kandydatów 
pp. II. Bielskiego, K  Classa i J .  PrztźJzie- 
ckiego.

W ten sposób rada T-w a składa się ob<- 
cnie z prezesa p Antoniego Czerwińskiego i 
członków: pp. Kazimierza Aleksandrowicza,
Stefana Węghńskiego, Lu cjana Zdrojewskiego, 
Feliksa Mazewskiego, Stanisława Szostkiewicza, 
Franc'szk* Jaroszyńakieeo, Kazimierza Cnojec- 
kiegc i Kazimi-rza Kruszewskiego.

Zarząd T-w a stanowią: prezec p. Stani
sław Gosiewski i członkowie pp. Stanisław 
Wolski i Zygmunt Kulikowski.

Nadużycia na kol&i,
Przed paru dniami kontroler państwowy 

Coantonow zwrócił się do głównego konto olei a 
urzędu kontroli kolei Pol.-Zachodnich, Szczuki- 
na, z zapytaniem, dlaczego ten ostatni nie nad
syła do Petersbuiga żadnych inform acji o na
dużyciach kolejowych i me czyni żsduych kro
ków, by położrć im kres. F/zed udz Heniem 
wyjaśnień p Szczukin zwołał naradę kontrole
rów, na której r dczytzuy zoąiał list Charitono- 
wa. Podczas narady w yjaśiiło  się, że urząd 
kontroli pacitw ow .j od dłuższego już czasu, 
niejednokrotnie, zwraca! uwagę naczelnika ko
lei Poł.-Zachodoicj r*a stały i szybki wzrost 
liczby wytaczanych kolei powód ttw cywilnych, 
które w r. 19 12  przekroczyły sumę 26,000 oco 
rubli. Jednocześnie wykazywano nienormalny 
stan rzeczy w liczrych raportacc pcsyiarych do 
Petersburga. Ponieważ jednak w szwindlach 
z frachtami brali udział niektórzy funteyona- 
ryuszc zarządu kolejowego, co ogromnie ułat 
a ia lo sytuacyę skupywaczy frachtów, którzy za
zwyczaj przestrzegali wszelkich formalności, 
wykrycie nadużyć było niesłycbanic utrud
nione.

Po naradzie postanowiono dokonać szcze
gółowej rew :zyf wydziału prawnego przy za
rządzie kulei Pot-Zachodnich

W związku z tem postanowieniem główny 
kontroler Stczukin wczoraj z rana zwrócił się 
do naczelnika koM  Poł.-Zachodnich z prośbą 
wysrania na ul. Ś wiatosławską, gdzie się znaj
duje wydział prawny, oddziału strażników kole
jowych do rozporządzenia urzędu kontroli.

Odpowiednie rozpcrządzenie zostało wy
dane.

O g. 2 m. 30 po południu, kiedy prace 
w zarządzie kolejowym odbywały się trybem 
normalnym, ao wydziału prawnego wkroczyli 
oddział strażników, ozie* ęeiu kontrolerów i 
dwudziestu z górą rzeczoznawców urzędników 
zarządu kolejowego. Kazano w-zystkim bez 
wyjątku urzędnikom opuścić kancelaryę, a po 
icń wyjściu opieczętowano z zachowaniem wszel
kich foimaincści b u  ka, szafy, aichiwr. i t. d. 
a następnie położono pieczęcie na okna i drzwi. 
W  ter. sam sprsNb opieczętowano inne pekoje 
na pierwszym piętrze, i wszystkie bez wyjątku 
drzwi, nie wyłączając wejściowych na korytarz 
i wiodących na schody. Po dokenaniu tych 
czynności kontrolerzy i eksperci w  asysteneyi 
strażników udali się do oiaziału, gdzie pracują 
adwokaci. Wszystkich obecnycn usunięto z 
pokoju, peczem odbyła się taka sama procedu
ra jak w k&ncelarya* h Przed drzwiami w io
dącymi na schody postawiono po paru strażni
ków i wyruszono Da drugie piętro skąd rów 
nież wyproszono wszystkich urzędników i opie
czętowano tak jak poprzednio wsuystkie Łiuika 
S7i fy, drzwi i okna.

Na trzecim p ’ę lrze opieczętowano gabinet, 
kance'aiyę, ? nawet poez-kalnię starszego do
radcy prawnego Kiaczenki, który pedzb l.ł los 
wszy* kich swoich podwładnych, gdyż razem z 
nimi musiał opuścić gmach wydziuła prawnego. 
Przy wszystkich drzwiach na drugim i trzecim 
piętrze postawiono strażników.

Pcdczis opisanych wy#ej czynności uśród 
urzędników i adwokatów wydziału prawnego 
panowało wielkie zamieszanie. W szyscy byli 
przestraszeni, zakłopotani. Powoli, niechętnie 
prawie, opuszczano pokoje jak gdyby do nich 
cic miano n gdy p iw iócić. Niektórzy nie 
mogli opanować wzrusccnie, jeden zaś z urięd 
nikuw dostał ataku bisteiycznego.

Dziś rozpocznie się rewizya s raw  calrgo 
wydziału prawnego, do ukc ńczcnia ktćrej prace 
zostały zawieszcze.



Wczoraj raiic po jednodniowej przerwie 
wznowiły się prace komisyi wyznaczonej do 
zbadania papierów skonfiskowanych u siupy- 
waczy frachtów. Znaleziono duto dokumentów 
kompromitujących niektórych adwokatów kole 
jowycb, o czem przewocniczący komisyi Stie- 
pura zloty! szczegółowe sprawozdanie naczelni
kowi kolei Poł.-Zacbcdnich.

Szereg nader ciekawych wiadomości przy
wieźli z sobą członkowie komisyi wydelegowa
nej z Kijowa do Odesy, która badali doku-' 
menty sxonf*skowane w O lesie, K iszyniowk, 
Benderach, Nowcsięlicy, MobyIowie-Podolskim, 
Ztuicrzynce i Płoskirowie, gdzie ogółem doko
nano 70 rew izji. Skonfiskow ali dokumenty 
dały bogaty m iteryąl do wykrycia olbrzymiej 
organizacyi skupyw oczy frachtów, o której pi
saliśmy w ogólnych zarysach w jednym z po
przednich numerów .D ziennika". Orgaaizacya 
ta pokryła siecią swych agentur całe południe 
Rnsyi Nawet w podrzędnych, odległych od 
kolei miasteczkach byli agenci różnych w ię
kszych aferzystów zamieszkujących przeważnie 
w Kijowie i Odesie. T a  ostatnia odegryws1* 
ro i; pośrednika w wymianie i sprzedaży n a
pływających zewsząd frachtów, których olbrzy
mią ^większość wysyłano dc Kijowa. K i
jow scy skupywacze zajmowali w tej prgani.a- 
cyi stanowisko najbardziej wybitne, posiadając 
swe awenrury w Odesie, K szyniow ie i t. d

Qtówoc ągeniury zatrudniały znaczną ilość 
agentów, ci zaś mieli swych pon ocników i t. d. 
Z  różnych miast i m iareczek południa i pc- 
łud -wscnodu R osy  i a na .zet z takich odległych 
punktów jak Eupatorya, Poti, Gudaur, Soczi, 
Sewastopol, Baku, Tyfus, Stawropol 1 t d. na ■ 
ptywały frachty w olbrzymiej ilości pizeważnie 
do O jesy  gazie je segregowano porządkowano 
i wysymno do Sojowa.

Pewiep oto -agent pisze z Odesy swemu 
kompanowi w Kijowie: .W ysyłam  17 0  frach
tów. Podpisy zrobione moją ręką. Puszczaj w 
obieg sto p rio ro  po 5 —6 sztuk, by nie ścią
gnąć podejrzenia ■

Z  ksiąg rachunkowych aferzystów w»dąć, 
że niektórzy adwokaci kolejowi nie tylko otrzy
mywali grube datki, ‘cez brali zalic ki, a w ra 
zie odmowy natarczywie upominali się o fa 
kowe.

Pomiędzy inne mi w ręce komLyi trafiła 
cala paczka liutów pewnego adwokata kolejo
wego, zawierających natarczywe nieraz preśby, 
o wypłacenie tej lub innej kyoty . Oto ustęp 
jednego z tych listów: .w yszlij 50 karbowań
ców na .....  łapczywa, żąda bez kom a .

W śród przywiezionych wczoraj do K ijo
wa przez komisyę nap erów, znajdują s;ę do
kumenty, kompromitujące d.wu byłych adwoka
tów holejoi.ych i jcanego, który dc- dziś dnia 
pozostają na sianowiskn.

Ogółem w tęęe władzy trafiły dokumen-. 
ty, kompromitujące 5  adwokatów zarządu kolei 
Południowo-ZacLodUich i 4 —  Mnsklewsfco-K;- 
jowsko-W uron skiej.

W śród zabranych podczas rew izji szpar
gałów znajdują się najzkicow are ręką aferzy
sty gotowe już‘ wyroki sądowe w  wytaczanych 
kolejom sprawach o spóźnienie ładunku, lub 
nieprawidtowg pobrane za przewóz

Wczoraj z Moskwy przybsł dt> Kijowa 
jury .konsuli kolei M oskiewsko-Kijowsko-W oro- 
neskiej p. Tubental i konferował w spraw it 
nadużyć z paesdaikium  kolei Południowo Za
chodnich.

M inisterstw o komunifcacyi zażądało od n a 
czelnika koiei Południow o-Zachodnie1! przyssa
n ia  przed 1 5  b. m. szczegółpwegD -aportu  o 
przebiegu ńiedznra.

K R O N I K A .
K i l e i i t i i j k ,

Dziś 5 (18) S Jryana i Euzebiusza M. m.
,'utrt o u ę i Wiktora.

Wschód Slafifla •  go Iz, 6 a . n .
Zachód słaocz m ga-ls. 6 m . 06.
DlufśM dnia gadz. 11  m 55

K s l M d i R 2 f k  H i s t o r y c z n y .
Ul n a e o a  ■> »—

Ęoku lŁi6 Stolica Folskl z Krakowa do 
W arszawy przeniesiona.

—  Popi* gimnastyczny. Dziś w .O g n i
wie" odbędzie się popis gimnastyczny P. T. G.

Początek o godz. 8V2 wieczorem.
Progran tegorc cznego popisu korzystnie 

w yróżnij sic od  popisów poprzednich, żc bę
dziemy mogli oglądać oprócz biort wycn i po- 
jedyńczych ćwiczeń gimnastycznych popis ćwi- 
cz^jycn się od niedawna w P. T . G. zwolen
ników fechtunk a.

Popi? P. T . G. tem s ą  różni od innych 
wiJowisir, że bywa tylko r a z  d o  r o k u ,  
kto więc go ominie, czekać nań musi przez rok 
cały

A  wrażenia to niepowszednie widowisko 
daje niezwykle.

Pozostałe bilety sprzedawane będą dziś 
w .O gniwie* od gedz. 12  do końca popisu.

—  Teatr Polski. Jutro pierwszy występ 
gośu.nny p. Kazimierza Kamiń-kiego.

Znakomity artysta wystąpi w arcymi- 
strrowskiej swej kreacji hrabiefo W aldhcfa w 
.Bogatym  wujaszku* Karlwcjsa, którego próby 
pod osobistym kierownictwem p. KamiósHegó 
odbywają się codziennie.

Drugi występ artysty odbędzie się w 
czwartek; odegrana zostanie komedy? Michała 
Bałuckiego, p, t. „Grube ryb y", w k.órej pan 
Kamiński odtwarza rolę Pagatowicza. Kome 
dya tą, doi,ki świetnej i w najdpbifniejszy.cn 
sżtnegóiach wyrzeźbionej grze p. Karaibskiego, 
zapełnia stale widownię Tentru Rozmaitości w 
W arszawie i grana była po wznowieniu kilka
dziesiąt razy z rzędu.

P. Kamiński wyitapi nadto jeszcze w 3 
znakomitych kreacyaeb, a mianowicie: w pią
tek —  jako niezrównany Jusów  w „Intratnej 
posadzie* Ostrowskiego, w sobotę —  w „P a
nu Dyrektorze* Bissona w rołi tytułowej i w 
niedzielę —  w roli Kcsslera w sztuce H. Su- 
dermanna p. t. „W alka motyli*.

A  więc publiczność kijowi ka, po 5 la 
tach, znowu ujrzy świetnego artystę w  najlep
szych jęto  kreacjach i tym razem na scenie 
Teatru Solowcowa, posiadającej wszelkie w a
runki techniczne i mogącej godnie odpowie
dzieć wysokiemu zadaniu.

W iększa część biletów na występy p. Ka- 
miń 'kiego już rozkupions.

Wtorek, fi .  s (i8j  marca i>.3’ 3  r.  Je  6r

—  „O jJilftO 1 . Dnia 28 lutego o gcdz‘ 
'd  wieczorem odbyło się doroczne w siać zebra- 
| de członków klubu „Ogniwó". Po zatwier
dzeniu sprawozdania za 19 12  r., protokółu ko 
misyi rewizyjnej i budżetu r.a rok 19 13 , oży
wioną dyskusję wywołała kwesiya zmiany lo
kalu ki. :bu lub też wybudowania własnego do 
mu, przyezem absolutna więaszrść wypowie
działa s:ę za zachowaniem obecnego charakte
ru klubu, nie zaś za przejście m oy mniejszego
lokalu, coby mogło nidać kiubowi odmienne
ęechy. Następnie przystąpiono do wyboju 
członków rady, kandydatów i kemisyi rewlzyj 
nej, a takie do balotowaaia nowych członków. 
W skład rady weszli: pp. Bajkowski Stanisław , 
Douglas J ud, Mierzwiński Dobiesław, Domań
ski Kazimierz, Frycz Józef, Fudakowski T ad e
usz, K d u s Konrad, Czerwiński Antoni, Perro 
Bolesław, Sochspki Ignacy, Miączyńssi br. Jap, 
Krzyżanowski Fełiks, Terpiłowski Sobiesiaw. 
Na kandydatów zostali wybrani pp.: Cborzew- 
ski Edmund, Zamu.ński Konstanty, Dąbrowski 
W acław i do komisyi rewizyjnej, pp. Buko
wiński Antoni, Wii-czfiński Józef, Zdrojewski 
Lucjan.

—  Z T-w a rz -katolichft^o szp itala  w  
Kijowie. Z *  pośrednictwem p. Leona Jurkow 
skiego wpłynęła do kasy T-w a hojną ofiarą 
tysiąca rubli od ogólnego zebrania »kcyoqa- 
ryuszów cukrowni Sobolowieckiej. K n o ta  p o
wyższa zosiaU uchwalona na wniosek zaiządu 
fabryki ku uczczeniu pamięci b. posła do R a $y  
Państwa Stanisława Syroczyńskiego.

— Dokocztie zeb> ?n k  T-w a techBiczn°g3 
Onegdzj ped przewodnictwem prof. G . De-Me- 
tza odbyło się doroczne ogólne zebranie a,,ow  
ikiej .filii Cesarskiego Towarzystwa technicz

nego.
Najdonioślejszem wydarzeniem w iy«iu 

filii podczas roku ubiegłego było założenie ka
mienia węgielnego pod budpwę własnego gma
chu przy zbiegu uhe Światoulawskjej i S to łj-  
pinowskiej. K oszty budowy gmachu obliczono 
ńa 2uo tys. rb. z górą; dotychczas składki na 
ten cel dały 1 1 5 ,16 9  rb. Istniejącą od lat io 
przy filii T -w a szkołę dzies:ętmków budowla
nych i drogowych ukończyło w r. b. 36 osch..

K ursy techniczne, utrzymywane przez 
Towarzystwo w Ś n ile  liczyły podczas ubiegłe
go roku szkolnego 56 uczniów; od założenia 
kursów w r. 138 4  ukończyło je 386 osób (z 
pośród ogólnej liczby 484 wyctowaóców).

Na 1  stycznia r. b. filia posiadała 288 
członków, w tej liczbie 9 honorowych, 364 
rzeczywistych i 15  współpracewndkćw. Rok 
sprawozdawczy zaznaczył się dla "fowarzi siwa 
przesilaniem finansowi m, które spowodowało 
deficyt w sumie 2,265 Tb.

Zebranie zatwierdziło sprawozdanie za
rządu, preliminarz na rok bieżący i sprawozda
nie komn>yi rewizyjnej), poczem dokonano, w y
borów *ńęe«ekretarza, członków komisy; rew.- 
zyjaej i kuratorów kursów teriirncznych w ow i
te Ńa w jcerekrr tarza T-w a wybrany zestal 
inż A. Miedwiedipw; oo koedsyi rewizyjnej po 
wołąno pp E. Donąia, S Barsukowa, M Na* 
zwanowa, M. Choree w a i I. Otta. Ną kurato
ra kurków technlrznych obraro p. L . Kalinina 
i na jego zastępcę p. E  Donaia. Oprócz tegp 
wybrano 14  nowych ezłonkóy Tpwarzysewa.

W  końcu zebrania prezes sekcyi cukrow
niczej T-w a wygłosił odczyt p, t. „rzuk oka 
na stan przemysłu c y tjo  ąuipzęgo w panjtwie 
w okresie od 1 grudnia r. 1 9 1 1  do t giudn - 
r, 19 12 * .

—  K ijow ski fa u k  rollły. Onegdaj p o i 
przewoduictwem p P. Skordellegro odbyło się 
doroczne ogólne zebranie akcyonaryuszów ki
jowskiego banku rolnego.

Zebrapie zttwierdzi!o spray; ozdanie zarzą
du za tok 19 12 , prehąinarz wydrtków na rok 
bieżący w sum e 304 340 rb. sprawozdanie ko
misyi rewizyjnej oraz postanowiło od każdej 
ikcy i porzednlch eicisyi wydawać dywidendę 
w kumie 40 rb., od akcyi zas ostatniej (ośmna- 
śtej) cmiuyi —  dywidendę w ilości 5 rb. 50 
kop.

W  kcńęu zebrania dokonano wyborów na 
członków zarządu 1 kzndadatów oraz na ctłon- 
r ó w  i kapdydató w komisyi czacunkowej ną 
miejsce ustępujących i  kolei

Do zarządu wybrany zcstzł p. W Pu- 
kentreer i na kandydclów pp. A. Tobó^n i S . 
Rafałowie?.

Na członków kom iaj: siacunkowej powo* 
tsno pp. W . Iljaszenkę i M Pommera, na kan
dydatów zaś pp I. W iktcrowa i M. Norowa.

— Rfwlzyin t u l o n y  pąw ilon^w  w y sto -
vo w ycłt- Na proibę czł. n f a zarzadu miej
skiego W . Jozefiego o dokonanie rew iz ji ou* 
dowy wznoszonych przez miasto pawilonów 
wystawowych, konalsya rev izyjna zarzędu miej
skiego zakomunikowała zastępcy prezydenta 
pałssta, iż ule posiadając zatwierdzonych przez 
zarząd miejski projektów pawilonów wystawo
wych, których budowa w dod itku nie zestala 
jeszcze ukcńczona, jak również ńie mając w 
swem lOzpor ądieuiu żadnych dokumentów w 
postaci rachunków lub sprawozdań, uważa ona, 
iż dokonanie rjw izyi w obecnym czasie byłoby 
połączone z zbyt wielkjemi trudnościami i dla 
tego postanowiła ódroczyć ją  do czaru zupel 
nege ukończeń’ a robót budowlanych na wysla 
wie i otrzymanie przez kom isję odnośnego 
sprawozdania.

—  Komłnacya. M aiszałkitm szlachty po
wiatu lipowieckiego został mianowany rz. r. 
•et. W  Dawydow.

—  S rs y a  rrd y  mieJsK i«J- Dzisiaj rozpo
czyna mę marcowa srsya rady miejskiej. Na 
p.jftądku dziennym znajduje s ę  5 1  spraw. 
Między inuemi sprawami rozpatrywane bedą. 
wniosek p. gubernatora i tow a. zystwa opieki 
pad zwierzętami o dopuszczenie ruchu towaro
wego ze stacyi towarowej na Padół przez uli
ce Zlotourtowską i Dymitrowskg; prośbę I-go 
pieskiego kuratoryum nad b.ednymi o udziele
nie im przez miasto t/ryLorynm miejskiego ped 
budowę ochrony dla dziec" tegoż c y ik i i i l  tt-  
ferat prezesa komisyi walki 7. drożyzną o usta 
njw ieniu taksy pa pieczywo; projekt przepi
sów obowiązujących przy koizystaniu z wA.d 
1 t d.

Z  powodu r^ecbccności w Kijowie prezy- 
(Jeala miasta p. II . Djakowa i zastępcy jego 
d r a  T . Burczaas, posiedzeniu przeuodmTzjć 
będzie radny p. S . Dubinskij.

—  Z Dniepru, z powodu panującej w 
c-Utnich czasach cieplej, kompletnie wiosennej 

-pogody, Dniepr około K .jow a oczyścił s .ę z k iy ; 
gdzie niegdzie około brzegów pomiędzy tama
mi znajdują się drobne kawałki lodu. W  zi- 
jloce Matwiejewskiej przerąbano lod di jąc mo
żność znajdującym się tam statkom wypłynię
cia na rzekę. Roboty przy odnawianiu i po- 
j rawie statków są śpiesznie wykańczane, po
nieważ w roku bieżącym oczekiwane jest wcze
sne otwarcie żeglugi.

—  Stan pogody. W  dniu wczorajszym

finperaLura przeciętna w krają Rclujiilowo- 
Z.-.chodnim i na południu znacznie >wę podnio-

O godz 7 z rana w Gdjrsie notowano 
5 stopm wyżej z e ra ,, w BIrzuife -j- 8, Kozlaty- 

-j- Kowlu, Sarnacb i fc io -y ic  +  3 . Po- 
g-.da by ja iasna, cicha. Dął ąląby ,gn5TV p-cłu- 
cr.iowy. B trometr wszędąję prawje wókaiywr.ł 
‘rjdraianę.

—  NóWfi holfje- Mipiątitrsjwo' komuni
kacji zwróciły stę do z|rfąou. kolejowego z 
oreśbą o pi zytlm ie ieforraery' co do kosztów 
budpwy następjjącycb linn podjazdowych: Bo
gusławskiej Czębryńskiej, Rżyseczewskiej, Ta- 
fąszczańskiej Źaszkorsliie j i Hermrnowieckiej, 
których budowa rc-z.pccznie się w maju r. b.

— Instytut urządzeń miejskich i ziem
skich. Inżynier niejsm  IM. Agąfopow z N No- 
w rg odu nadesłał na ręce prezydenta miasta 
obszerry reierat w sprawie projekrowarego za 
łożenia w Kijowie instytutu uiząazcń miejskich 
i z emskich.

Autor referatu uważa między innemi za 
Jiaricczne włączyć do programu projeatowanej 
uczelni ogólne zasady teoryi szacunkowych, aby 
niaśio i Zitmstwa nie potrzebowały się nr 
przyszlość ucitkać dp kosztownych peryodycz- 
nych przeszacowań zwiasrcza przrasięoiorstw 
fzbryczcycfc. 1 handlów o-nrzęBłysIjzwych, lecz sią- 
Je za poSredmct rem swych inżynierów rozcią
gały dozór rad  wzrostem i powsuwardem w y
mienionych przedsiębiorstw.

D łJej, wobec powszechni? uznanej potrze- 
py rozwijania wśród ludności zmysłu estetycz
nego, p. Agafonow radzi włączyć do, prog. imu 
instytutu studyowanie form architektoniczny ch 
oraz historyę architektury. Poza tete autor re
feratu zwraca uwagę na zupeday brak w pre- 
gramie kijowskim n-uk mełiojraęyjpyęb, gdy 
tymczasem oheerie inżynier, praęujący' w ziem* 
stwie, nie może obtjść się bez znajomości bu
dowy grobli, d/enowani ,, um. siania jarów 
i t. p Wadą projektu jeęt rijwfuęż, zdaniem 
inżyniera A , niedość obszerne uwzględnienie 
arcmtekfurj* specya'nej, gdzie powinny być oho- 
wiązkowe* wymagane projekty hal raTgowycb, 
teatrów, 4omów*ludowycb, rzeźni, szkół, srpi- 
tali i t, p.

Oprócz tego autor proponuję -włąc?yć do 
programu inątytutu urządzeń miejękichji zieąi- 
“kich budowę'Jmo*fóv [drewnianych, technolo
gię materyalów opałowych oraz obi wiązkowy 
projekt z zakresu komunikacyi miejsLiicb, wśród 
któryct pierwsze miejjce zajmują tramwaje 
konne, ponieważ dla miast ipnjjłjśzyph i nie
zbyt ruchbwych stanowią one najbardziej do
chodowy spo?ób^komunikacyi.

Sterania .ariadnmJstów “ z  «rząd ,T o - 
*arz ystw a ;i popierania życia, rkadcmickiego w 
wyższych |zakładach I“naukowych m. Kijowa* 
-wr Sc ił s ’ę do prezesa w ystaw y kijowskiej ora* 
do prezy lepta miasta z prośbą o Ułjzjęlen'ę -ią 
wystawie kijowskiej jak największ -j dlości pp-

dla' studentów, należących do '  „związku 
ikadem istów".

— Padpal8Ria$mtejskiej' stacyl'- kolejo
wa]. Onegdaj w nocy z nieznanej dotąd przy
czyny spłonęła w Odesic stac ja  miejska koleś 
Pcł • Zrchodmej. Podczas pożaru na stacyi 
znajiow aiy sic bilety kolejowe, pieniądze, oraz 
różne dokumenty. Wobec teęo, iż okoliczności 
towarzyszące pożarowi na stacyi były nader 
zagadkowe, polirya opieczętoferśłk kasę ngnio 
trwałą, a naczelnik kolei Poł.-zaóUodaiej dla 
zbadar la sprawy na mlpjscu wysłał z Kijową 
do Odesy specjalną komisyę składajądą się z 
ooTocnika naczelnika Wydziału. komisyjnO-pu- 
życzkowego E. U m an-jwa^rewizpra'teocź wy
działu I. D aniow a, rewizora rachunkowości 
st^cyiąej Łąbiąza ora? przetsrawici-di w ydzia
łów rucfcp i drogowego

Swi,idlcowie. któlzy byli obeępi na miej
scu pożam w chwili jegoJS^roŁpoczęęia się ze- 
jntli, że w dymie zupełnie w y rż n ie  dawał się 
czuć zapach benzyny i nafty. .Sp łonęła" jako
by bardzo znaczna suma piemędzjj.

— Z  koADKO W E 2 ABOJST-WC Wczoraj 
i  raca w podwórzu domu Nr 86 przy ul. Kfryłow- 
śkitj pomiędzy »* irani I siana /nrieeiór o  z vlcki żl- 
mieęz' ileep w  tej samej posesyi u iwoich rodzi- 
c6żr Mikofłjr Gorb»C.*e’va. Mikołaj G Miał na gtu 
wi- kilka ran, zadanych widuCznle jaklemś tępem 
u.riędzieni; zabi'y był bez pąltpt. i bez bulów. 
dr„arły, z zawodu jubiler, nr»će '.'f w kijowskiej 
fdbryCe jubilera łdą-szaka, pized 2 ma ’ zsz.kżr mie
siącami z powodu choroby porzucił tużbę i ou lu- 
go czasu niczem się r.le zajmował. 0 ,,'iec Mikuła,* 
pracował w faoryce drotdżyjjMarrs’ m Padole. Sto
sunki pomiędzy ojcem i syńg n nię tjjf.y ihyt dob.e. 
O-iatni rsz zamordowanego a -'liano c *go 
dżinie i i f j  wieczorem. Jakiś tiiezn fjoay ’ przyprą 
wadził go w stanie podchmielcnyn. do dcm.’ i uio- 
ż jł  go spać pr-międzyl stogami sfaaa. C iy  M. rfaiśł 
już podówczas rary  ną głowie—niewi* domu. Wczó- 
raj 2 rana j a  miejsce żabć,".twa przybyły wł idze 
sądowe i polfcy.ne. Zwłoki M, zostaną podełaue sekcyl 
ąądowa lekarskiej,

— ZABÓJSTW O PO D CZA S BÓJKI. Onegdaj 
wieCiu.-em w  podwórzu domu Nr 3 przy zaułku 
FizykowsJti»i wywiązała się bójka pom ięć.y L. No 
wacritit a S- Achriroowiczenj, Nowaękj by} pij»nj 
i gfty A . zrobił {m a jakaś iiw igę, uderżyf go kalb 
t r t n  w  twarz.?! AcLrimo>viCz p[z»ćząr$,iię bronić. 
Wtedv Noy.-rCki lyyciągtąw >zy nóż, rzucił sję z ęlm 
ni 'AehrimoWitza I  ̂ ĆaJą- i łą udferźy F ĘW w  piersi. 
Ranny, zalewając się ‘srwią, p ó i  pa zirniię i po 
kilku ia:r.u-acb wyz ionął dueba. Zmarły liczył 36 
lat Zabójcę aresztowało.

— ZAM ACHY SAMOBÓJCZE, . vir do n u  Nr 
13  przy ul. Instytutowej usiłow ać pdrbrać sobie ty- 
cie 17 letnia Aaionina L ,  -  na ul lld e n jw sk ie j— 
Ulana O. W  obu wypadkach pomocy udzicLło 
„Pogotowie*.

— W  SP R A W IE  PO ŻARU  WA OBOLONu 
Podczas onegdąjszego pożaru :.a Obotpui spłonęło 
ogółem 20 budynków, przeważnie' szop, v * g ło  zaś 
uszkodzenia ckoło ib domów frontowych. Straty 
właścicieli domów i lokatorów-ogropsne

■ — GRABIEŻ.;,Na uDSiępańpWifl A j usijowa 
no cgrabić Z  Girkzcza. Grabież się riói udała i rze 
zimieszkir, który się okszRłjS Dowgijftm—areszto
wano.

— NOZOW PICTW O. Na rynku Włodzimier
skim przyszło onegdaj do starćia pi w ird y  A. So- 
kufowera a W. Mr»-ozowem Ucje^piał Mcj.ozow, 
któremu uzeciwnlk zadał głęboką ,ańę w brzuch 
aożem. Rannogo w ci~i'4'ai stanie odwieziono do 
isrpuaut.

U biegłej nocy na Drmijówce dokonano łapa 
du na T. Bukaccnkę i zadano mu notem dwie głę
bokie rany w plecy. Parnego odwieziono do mia
sta u» ui. KiiZDieCma, p ćczć*  wezwana „Pogoto- 
wić“, któiegopaUsyło ge i odwiozło do Sr pukli:

— K R A D Z.EŻE . W  doóąui: Nr 38 przy ul. 
K-rawzjowskiej skiaJzjono z mieszirama A. Kole- 
snikowej rzeczy wartości 200 rb.

Z mieszkam* B. Sochańskiego b. lokaj J Ryś 
sk aćł znaczną ik ść  odzieży. Zlngziejł areszio 
w ano.

P izy  GiuboCzycy Ne 2) okradzione mieszka
cie A . Sobulcwej.

W  uumu Nr 58 okradziono mieszkanie A, 
Medwicdienkowej.

P r ’ v  szosie; Radeckiej [Nr 54 okrad eiono mie
szkacie K Rączyńskiegf*. Sp-aw ca ostatnie, kradzie
ży zostaij.zresztówany. Kc»i 2iqne tieCTy znalezioao 
m dćmu Nr 25 przy ul; Sijłijotifskitj.

W  dc 1*1 u Nr 17 przy ul. Tiećbawiititielskiej 
śtuząca A. Sklarenko okradła mieaakanie K  B rzo
zowskiego.

— ZA CZA D ZEN I. Wczoraj a a górze Batyja 
■ w domu Nr 3 uiegły zsCzsdzenlu rodziny M. i I.
.Mateowskich i A. Boczkotyaklesjo. Fogotowie'1 u- 
dzieliło wszystkim pomocy IóZacsajej.

— K R A D Z IEŻ E  K. ESŻ ONKOWE W  nie
dzielę vi kościele ś<y. Aleksandra skradziono G.
Korbutowi z kieszeni pugilares z 130 rb.

Na rynku SołptflienieCkim 2?ap*ao na kradzie
ży kieszonkowej pozbawionego praw A. Riabo- 
J  onia.j

Nc kontraktach złapano na gorącym uczytjj^i
sicspiecklego poddanego .W, Lakowitza, B . B ca d a - .......,
renke,* starszą kobietę Ksrpenkową r  'ijtetńiegai-!| y in C e j t ^ e -  
W NarwySia.

— N IESZCZĘŚLIW E W YPA D KI 
wieerorim  na rogu ul. Gogolewskiej

Ą. Bruk, kupiec; Leon Gołowsniewski, kupiec; Sty- 
taon Stułkin, lut pi et; Robert Raffel, wojaże^; Ma
teusz Dac, kupiec; JJ Padwa, kupiec; Józef Lauger, 
kupiec.

Motel Eonyc: po. Gabryel Kulesi, podpułko
wnik; Leon Wilczyński, obywatel, z B.ateJ Cerkwi; 
L. Ber, obywatel; W. Z*->ierew, obywatel; Euge
niusz Brinken, ad wokąt; II Rapoport, kupiec; A le
ksander Koralewski wegsrynar; Bofig ToCblsrąjao; 
Sergiusz BlwoW, artysta; W lw i TetleCka; Jadwiga 
Raczyńska, artystka; Kazimierz Mordasiewicz z Ora- 
'ow *, Ludwik Czarnocki z.Czerkas; Andrzej Czo- 
gickow. obywatel: Aleksander Ila ip lia-ii; \yale- 
liyar. Cejzaiger; S iym óa Sawighi z Zytonajer?*; 

jja n  Worobjhw, kuptjfe' JJatRjBSj Jakpylew ; A .'W łg- 
'PAD KL Onegdaj-i sienko. obyw atel;\V . Maltawes, art„'' C/Aupaj, aby- 
rcsk’cj i Bulwarno-l wateł grecki.

kowskiemu. Pua-kódoWantrau, który uirgł poranu* 
niu głowy. ud?jęiiłp poatflgy „Pogotowie*

Na Kre^zczatyku jakiś automobil przejechsł 
lstrażnii,? Łazc.wifc*. kt^ry uległ potłuczeniu i poka 
cczeniu cnUa. PomoCjr udzieliło „rogdtbwie".

— A R ESZT O W A N IE  ZA BÓ JC Y STÓJKO 
WYOH PoliCya aresztowała 00 długie!
poszuniwanfaCi; jednegc z zabójców stójkowych 
Pieffliejewa i Filipczeuki Rew irow y Duroszkiewicz 
tStali?, iż w  zabójstwie tem Wrali uaziął dwaj p»- 

oólScy chuligani, Ałuraow i Zaanow, co stwierdzo
no zeznaniami świadków. Zabójty, zsunierzgjąź dp- 
kon^ide wiejcszęgo rozboju w Orle i potrzebując 
brouj z»bil: o  tym Celu siójkowych-

Pó no wen. morderstwie Gorbaćzewa n: ul 
Kiryłuwskiei, policyż zabrała się energicznie do po 
azufciwaw, i tyczoraj Afeimowa ujęto w  piwiarni Do
brzańskiego na rogu ulic Jurkowskie! i Tyrowakiej. 
Podcząs rewizyt znaleziony rewolwer „F.igonji', o- 
fw okazało Się, że AkiSaow byi w palpie .-atuordo- 
Waticgó GorbaózcWŁ. Aresztowanego odstawiono 
do iSyrLułu pińskiego, gdzie podczS: JaadaMa Aki-
aow przyznał ric dc Całeg o szeregu zLro lni; mię 

dzy iopejtu do zaoójłt*vj śjyegp towąrzykza Żdańp- 
jwa, i  którym się pokłóć) u pieniądze

— 2  ĄIŚCIE NA K R E SZ Ć Z A T Y K U . Dnia 
3 marca okrto g. 8 wiccz. pr-ed -atu! seat na miej
scu pi iydzfega oonr-.iaa Slolyoina ukazał ślę pło
mień. Nadpiej }a oojićya i znalazła r*  tem tpjejscu 
Sto lik  z prźynorow ar m doń drągiem. Sprawcy 
zajścia zdołali ujść. Sw^adgowle zeznali, iż spalona 
kawałek oapleiii z jakimś napłseir

— FINAŁ, przed paru Jm sm i ns poczcie przy 
Kreszciatyku zginął woźnemu P. ? ,-.pinowi 2801 rb. 
Dnia 3 marca do mie-akania prof TryCzl* przyazedj 
jajr’ ś osobnik, który wręczywszy prciesorowi pa
kiet, jakoby zna)człony pFzezen n» poę-ćie, szypkp 
wyśzedL W aopercie znajdowała się ćaia sum:.

Siulatyn błjowdkł«; s tacy i nu troroiogicknai

Dnia 4 (17) nrarca 1913.

r 7 Z r z- 9 
z rana no poł. wieCz.

Temp, pcw. wedł. Ccls. 3,0 1 3 1  97
Sn roi etr przy O w arnt 747,9 741 o 744 0
Siup, ht ilgotr e t,el w proc. 76 50 70
Kie*, i szybk. wiatru (- z m. n.) FłdL PldnY, PłdPIdZ- 
Chmur. wedł. *o-śt-*pn. sy-t -j a  t
llwśc 'opadów tv

od g. 9 ej wietiz. 
ń* ff. d-ej wieC*

i\’ajw. temper, powietrza w. ciąga doby . 14,7
Najniżsaf* , . . . . . 1 2
Ppzęiłiętn* temper. ?’»w. V, Ciągli doby . 8,0
Vflęiol. pfzę4  temp. ^ow. w rlągu^cJoby . —1,7

Ogólny stan pogody t  Roayi europęj-
,Mcj z raiia na fodatsw ic felegrama głównego 
Ob»ei wateryum fizycznego:

Op«dy nc*-Avano w pasie północnym, w cen
trum i na wsć&odżie 4

Temperatura wyższa od norm alnej w Całej
RoSyi.

Pogoda przewidywana: niewielkie 5arozv w 
„krajnym aasie północnym, ciepło w pozostałej Rb - 
*fr, przymrozki no,.ue v- pasit wschodnim ł w Fin 
lancy,, opady w większej części Rosyi oprócz u ars 
południrwego.

Ó F l f t f C T .

Na szpital raj mi do-k«lólii ki Da .zisy T-wą 
r*.-katolickiego szptu.g -wpłynęło: od ogólnego Ze- 
pranis Akcyonaryuśzów c crown: SobolówleCkiej 
rb. 1000, oa p S.anlsłuwy Syroczyńskiej rb. 60.

Zarząd T-wa K -K . Szpitala.

Od dnia i  go lutegn do dnia p-go rąarca 
1913 roku na ukończenie budowy kościoła św Mi

kołaja wpłynęły naSiępująCe ofirry:
Komitatów b ' Łppsteifnjo złpźyli;

Pp Ludw A  MaHyjiPWśk- rf?- 5, jąr Augujty- 
-jowicz rb. 15, ‘Auaa Daaflowicz ro. 150, Marya 
Nejm«n rb. 25, FrinCiszza Rejśmilei ih. ic, Euge
niusz Żurowski rb. iooo.

Za pośrednictwem Redakcyi „Dziennika 
Kiicwskiego*:

Pp W. Z. na prgany rft. 2, Samgunqstwo Ko
steccy ~b. 5,

Z t  skarbonki kościelnej w ciągu lutzg.e wpły
nęła rb. 27 kop. 45.

Razem rb, 1239 k,. o. 45.
Pozostawał- w kssit na 1 szy lutego rb. 431 

kop. 9J.
Ogółem rb. 1Ć71 kap. 38.
Opłaccno zaległych drobnych długów rb. 14 6 . 
PuzoStajt w  kr ile nr i-szego mąrCa rb. 1525 

kop. 38.
Prezes komitetu:

Ks J .  Żmigrodzki.
Skstrbpik:

Kazimierz Dobkiewićz.

Kronika ekonomiczna.

Z  te a t r u  !  m u z y k i.

Teatr Kijowski w Odesie.
Kierownik T ^ tr u  Polskiego w Kijowie 

p. F r RychłDWSkj. otrzymał zaproszenie od ko- 
ibijjj polskiej w Odesie aa  siere^ występów 
artystycznych Uwzględniając żvczen a roda- 
z jw  odesk ich, trupa Teatru Po'fkiegc da v  5 
i 6 tygodniu w H ąiego postu szereg przed .tp- 
wlep w nowowybudpwanej sąli teątralncj .C u- 
mu Po^kteg?* ,1 Odesie.

Repertuar składać się będ$ie ? wybitnych 
utworów orygiiąfpycb, jako to: »Y eątle*,
„K lątw a", „Sędziowie" 1 r P eśń* (,T^arsza- 
wianka") Stanisława W yspiańskiego, „Gra 
serc* StefajA  Kicdrzyćakiego, „Panna Mąli- 
rzęwska* Gabryeli Zapolsziej, „U,ani księcia 
Józefa" Mazura o-az pa.u ostatnich nowości 
tiumsczonyęb, jako to; „Dobrze skrojony frak" 
Dregelly ego, „Chluba paszego m<asta* G. Wie- 
da, „Kawrureuka" Bernarda i io.

P ifw sz e  przedsia* lenie zapowiedziano 
aa d. 25 marpą.

Na przedstawienie iiauguracyjae dyrek- 
cya przeznaczyła nieśmiertelne dzieło St. W ys
piańskiego „W esele", które Teatr Kijowski 
[dawniej Zjednoczony w Warszaw.e) g*-at kil
kadziesiąt razy z rzędu.

Przedstąwiepie to nadto poprzedzone bę- 
ązic odczytem o Wyspiańskim i „ W e s e l u k t ó 
ry  wygłosi znany kryty* teatralny p- Teodor 
Staniszewski.

PRZYJECHALI DO KIJOWA:
Hot-, ontinentar. pp. Jakob Blum; Rudolf 

Zielonm. z Warszawy; B n  ihard Zełinger; G. Lę

Ryr. Al zbożowe. W ciągu ubiegłego tygodoia 
na rynkach zbożowych naszego kraju ze zboża n i 
gotowetni panowało uspaiobłenie espate f  mało- 
czyn e, z pow.ądu nader slaoegp zapotrzebowania, 
które przejawiały 'eryn ie w nieznacznym stopniu 
auyny miejscns.e J idnakże właściciele młynów in
teresują się wyłącznie lepszym, suchym produktem, 
łtó re  w  zaofiarowaniu bardzo mało I dlatego, 
»k już zaznaczaliśmy,-zaczynają ori nabywać to
war .ja rynkach jrbdkowej ■ Ro’syi. "

W ógóle w  handle ziarntm gotowem panuje 
jastó j; cery w ńinbtórych miejscowościach zón.- 
•Jzają tepdcncyę zniżkpwą. W  Szczególności z pszy- 
nicr bsz 2rtu5n zhaczritjszych teny bsppnicy iol- 
'-/arcznej na stacyCcb kole Połudiiowo-Ż*ChodniCh, 
■bJ./onych dę Kijowa 1 rb. ,5 kop. — 1  rb j-l kop., 

.w Kijowie 1 jrp . 12  kopi — 1  rb. 20 kęp. frąnkp 
stącya; Jowar w%cdauśBi lub wilgótjiy—laóipi.

Z  żytem pozostaje usposobienie, spokojne, 
lecz stała; zapotrzebowań^ uiniarkomanr; zylo fol- 
wan ’ re  na stacyaJi kolei Rołudniowo Zaćhndnich 
8 3 -8 3  kop , fraiiko staOya Kijów 85—8£ top.

Stosunkowo dość siałc uspoaobieme panowa
li. z owse.n; Zauważyć się ćaje zapotrzeaoWaulc 
tak na wywóz ir. gian!Cę, jak i na potrzeoy miej- 
iCowe; Cecy do 87—95 kop. na sijCyażh kolei Po- 
’ udnibwo-Zaćiiddnicłi'i 7 5 -8 3 'k b p . Pa'StaCyaćh ko- 
ici Mrsl icrtsko-Kijowikjł-Woraneśkiej, Iracko ras 
tacya Kijów  92—93 kop; cw ieś folwaróżrfy na na

sienie 1 rb. — 1 rb. 5 kep, (itacye). Spćredawś^r. 
i posiadacze zapasów zachowują pi stawę powścią
gliwszą w  1 ad/lei ńa spodziewSft£ ż wioin^ zwyżkę 
Cen, U ar rurkowaną: wyczerpaniem się zapasów-go
towych- .

Z  jęCzirieniem pastt.-myir ber zniany; ząpo- 
t zebowanie stałe; ceny pozostają" ńa dawnym Po
ziomie. .

Nieco słabiej z kukurydzą z powodu słabego 
je j zapotrzebowania ze względu na -zły gatunek 
ziarna nowego urodzaju; nona suszom kukurydza 
w  Bessr ibr 52— 54 kop,; sura, urodzaju 19 1 1  roku, 
znacznie drozei —do 65 ! kop , !ecz‘ w zaofi rc waniu 
je j bardzo mało.

Z  pozo tale aai zbożami bzz zmiany; usppto- 
nlrnie wogóje m-.oczynne.

Podczas kontraktów na zboża przyszłego uro
dzaju teanzaięcyi rawieranp njjev?jelf; znąeznijysi 
producenci, )s k również i nabywcy wstrij-myWałi 
się od tranząkcyi tak na przyszłe zbt ti, jak i Strącz
kowe, z powodu nitokreślonej sytuaśćyi ogólnej 
i nieustaipnycu Cfn YV ciągu pśtątnięh aąi ząwąjrto 
kiBta tranzakcyi na p riy jz łi pszenifę po 98 kąp. 
W ńortacb pdlaMniawyth usRosablenit żc zbiJżami 
było *palf i maióńzyftne; zapotćzcbbwańie ip  
granicę- słabr, lecz znaczniejszej zniżki Ccf nie na
stąpiło. «>' szczególności Odesię uappspbipnię 
rynku zbeżowę^go ofnąłe; eksporierzj nie nabjwaią, 
jńivńy zi.ś lakrpufą wyłącrnie crimą wysokiego 
gatunku, za któi ą-płacono 1 rb. '4 kopi — r rb. ajj 
kop. Z  żytem bt-łc-yinie; niewielkie A inzatcye 
zawierano pe 85—85!/* k°R- Z  jęczmieniem pastę- 
jWB\m usposobienie sjwka ńf, le :z stałe, zapotrze- 
jo rfamo DMyściasrli wc. zą jęczmief pastewny f/,— 
,, oc. płacono 9F/1 — o j kop. ’Z  kukurydzą bez
czynnie; Starą kukurydzę surzedanó pc 771/0 — 79 
kop. Owiez w  zapot.-zebowąpiu w yła5?nie na spo
życie rńieiicowe, ceny zt gaiiruki folwarczne ao* 
■Chodzą dc 95 kpp.

W Mikołajowie usposobienie ze zbożami t w y 
iątkiem jęczmienia spokojaie; z jęczmieniem zaś 
ueco lepsze z powoau więkstegu ożywienia w za

potrzebowaniu za granicą; ceny w Ciągu tygodria: 
girka-ulka 1 ib. 15 k> p. — 1 tj». 18 Ąf|ńB9—
bo kop., owies 85 kop, jęczmień pastew iy 94“ —
95 kop.

Skrckowa; W łoizim ierz v. Krug, rz. r. s t ; Mikołaj 
Penm z Moshwy.

Hoh 1 Francois: op Artur dc Gcrgel; Pranej- 
Sjek G o ff; A ugist Kt(iger W aśylkowa; Z -izi- 
młerz Grabowski z Oratowa; D. Baidyr; Alekśan 
ider Btirerowskł ze Sta^okouśtantynowr; Maryan ł a 
gowski z Kur .ka; Jan K »miet*ki; Ludwika Kamień- 
»ka; Ędyyard jurgens; Karol TrpjajrowsŁi z Fcan 
pola; Aleksander Dchrosiclski ? Krupca; Sergiusz 
Kdlpakow, gćn r a i ; Ludwik Rudnicki z Frrayczo 
iwa; Michał FroU ‘ iow; ozyr-oc Pisariew; WiktOiya 
■Bopowa; Julia BirCgowa. ’

Hotel E rm itapz  pp Jan. N ,ua»ow; Kazirpifir? 
KaCzkowrki nowiatu haniowśkie-t, Andr?«j Pru
dników; Sergiusz MiktucLą Heńryi B»ncr; Wiktor 
Kwied.ński z Nleźyńa; Modes. 3 ycH a; N. Wald wju, 
idyr. ko-.vnl. cu k r ; S Epanińondaś.

Hotel Htadyniuko-. pp. Ch. Zabłudowski dy
rektor rijog. cukrowni; Konstanty tRęmcntowięc, ,’y 
rektor zakrz. cukrowni; Dymitr Golub; Ś Wialin; 
A. Ossapiec, obywatel; B. Stozkin, oficer; Aleksy 
Sokole*1, ooywmel; Paweł Moiac_ev.sd, obywatel; 
Piotr Kpa be, lekarz; Sergiusz Kmlarow; Jan Do;„u- 
_kia, obywatel; WJodzjmie.z NieroCzyhow; Jer?; 
AbomćHk, oficer; W . Diatlowa; Leon M ’żdżeński,J 
Irkarz; Benedykt K irjłow; TVłodziruieiz OaufrieW,. 
itłiynier; Wilold Gliński, obywatel austryasiti, z 
Warszawy; Otton Rac, A. Siluński; Konstanty Fran
kowski zT oerab urga .

Hotel rfmtiprga}: po. Ignacy Więckowski z 
Wars*>i«*y; A  Grinblat; Jan Dwefianczikow; Kon-’ 
istamy Cierepanow. ,

Tftlaisl-fiOtel: pp. Michał Sawu-nko, urzędnik. 
Marcelin Zalęski z Berdyczowa; Włtid-imterz L w a  
kom" Szytron Ryżewski, obywatel, ze ŚKiły'; Euge
nii* Kyś) wśka; Bronislr w W  .r; Leua L u fris , den
tysta; B. Szulkin, student; Józrf Franc, obywatel;

Qć korespondentów tfjtafttHflfe < Apenepi Pe*
tsrsbu rstief,

Nowe In a łu k cjfo  pokojow e.
Konstantynopol (AP). Po. ta aańesiala 

Hakki-baszy 80 Londynu nowe iastrufc^e w 
kwestyi pokoju.

Pośrednictwo n?3ęorot^-
Wied lń (AP). „Politische Korrem ond.* 

donosi z Sofii, iż mcjc^rstw. opracoirj wują 
.projekt zasadniczych (puc'.- ta^  dla rokowąń pp- 
Lojowych, mający atwo;zyć grunt do 7gódy 
pomiędzy sironami jyoiującęmi.

LłRldyn (AP). Naradc ambas ido-ów zre- 
jdagow iła odpowiędź dla sj 1 zyuierzoDyćn państw 
oąltsńsiich , w której mocarstwa c*wiLaczają, 
lit przyjęły ną siebie pośrednie twe; w odpowie
dzi tej wzmiankowano również, i t  nowe ząda- 
-;.ua państw spilżysnierzor ych w spraw 'e wyzna- 

zen:a granicy bułgi rjko-te reckiej należy skró
cie; Łprąwę dotyczącą crgainiacyi Atbaai', mc- 
|rarstw i oddaj', de dęcyzy i ambasadę rów. W  
kwestyi wysp E jc jsb c h  m ccsrstwa nie zmieniły 
sw ych  pr/ekouań Wreszcie spr«wa dotycząca 
kpnkrybucyi wojennej oddana zi staje do io?- 
s ła w n a  iipecyalnej narady fma. nowej w Pa- 

jryżu.
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Z jrrrsy  angielskiej.
Londyn (AP) .T im es* znajduje, iż nowe 

żądania państw związkowych są nazbyt w ygó
rowane, nie traci jtd ia k  nadziei, iż żądania te 
zostaną zmienione pod wpływem mocarstw. 
G łZ 'ta  jest przekonana, i i  mocarstwom uda 
się osiągnąć pokój, ponieważ obydwie strony 
wojujące uznają konieczność takowego

W B ułjary l
Sofia (AP). Geszow i Dane w p r S f f ^  dc- 

putiĄjrę 700 jn iescksńidw  SyUstryi, B łlczy lu , 
Katrarny i Dobryczr. protestujących przeciwko 
ustąpieniu terytoryum bułgarskiego Rurrunii. 
Geszow i Danew oświadczył', i i  rząd uczyni 
wsrystko, ca jest w jrgo  mocy, dla ocalenia 
ojczyzny od grożącej jej amputacji. Naród mo 
że po’ egać na sprawiedliwości mojsarsttr,, którt 
m e zmienią tego, co 30 l*i temu stworzyły 
Rtwya i K iropa

Dancw 5 go marca wyjeżdża do Petrrs 
burga.

Z parlam entu  greckiego.
A tłłiy  (AP.) W  izbie deputowanych Ve 

nizcłes protestował przeciw rozporządzeni' m 
osób nieodpowiedzialnych, wysyłających gre
ków do wschodniej M^cedoąii i Tracyi, gdzie 
mogą oni napotkać opór Venizelra» zauw aż;^ 
jak już 1 1 czynił poprzednio, iż Grecya zrztat, 
się, Tracyi nie wskutek żądania sprzymierzeń
ców, a dlatego, i  ofiary tej w yn agają  kombi 
ntfcye geograficzne. W  f sprawie wzajemnych 
stosunków państw sprzymierzonych Ytfliifelps 
oświadczył, iż w kwesfyi acuksyi powstanie 
t ulności było nieuniknione, gdyż każdy naród 
uważa zawsze, iż położył największe z. ..agi 
ną polu bitwy i prdług tego u i ar kuje Swoje 
żądania.

W  rzeczywistości jednak wszyscy s/trzy- 
niierzińcy w jednakowej mierze wykazali swą 
działalność i energię.

Yenizelos zapewnił, '•>. podział tęrytoryów 
uskuteczniony będzie-nit pod wpływen miej- 
weowycli władz, wojskowych lub też szowin- 
stycznych elementów, ‘ecz {rzez rządy odpe- 
wiedziałne w sposób wysoce sprawiedliwy.

Z Francy].
P an  ż (AP). Po dokonanej rewii wojsk 

Poincaic w yg ło sJ w ratuszu w Wincent mowę, 
w której zaznaczył, :ż Francya broniąc swego 
honoru, posiada przy odzonc prawo do dąże
nia zachowania stanoaisca wszecaświet m e 
go. Potwierdza ona swe zamiary pokojowe 
przez bezwzględne prcyiączenie się dr koncertu 
mocarstw E  iropejikich. Rzad rzecz; pospelitej 
będzie niezłomnie współddąiał polityce porojo- 
wei, o ile . bądz.c ona zgodna z interesami 
Francyi i cywJiizacyj.

Paryż (APy w  okolicach Paryża odoył 
się wiec socjalistów  i syndyk*listów dia w y
rażenia pr. testu przeciw 3  letniemu terminowi 
służby wojskowej.

Z T u rc ji.
K onstantynopol (AP). W  mieszkaniu wie

deńskiego korespon ienta politycznego areszto
wana skomoromitowanego w sjraw ie  spisku 
przeciw rządo™. Ssffo-Tiluti-beja, sekretarza 
iaięeia Sabach E id ina. AmDasada austryacka 
zaprotestowria przeciw pogwałceń u nietykal
ności miesi kar ja  poddanego austryackiego.

Z Dalekiego W srłnriu .
K u a n cw n tsy  (AP). Z  powodu oskarżenia 

policyi ja p ti skirj stacyi Cran-Czun o to, iż 
stoąowąta ęna torlury względem . cLńczjków  
oakarżarycn o ktacL ie łe .i m re  przestępstwa— 
w nueście penuie silne wzburzenie. Rozdawane 
aą .lustrowane prokłamacre. Kupcy podnieśli 
kwestyę bojkotu japończyków.

Olbrzymia kradzież.
N ew -Y trk  (AP). Onegdaj w nocy rozbój-

V ._______   75 i ' C -

picy przedostali się do piwnic lombardu, ckąd 
skradli kosztowności wartości ^50,000 dolaró 
oraz na sumę 70 m *ionów akcyi towarzystwa 
.U nion— Pscific*.

Z lo tn ic tw a.
Amljecleu (AP). Lotnik M -rcifr spadł z 

aparztem i zabił się na miejscu.

Stan zdron«a wj£'kt|j Księżniczki T .t ja n y  
Mikofajówny.

Petersburg (Ap) (Biuletyn o stanie zdro
wia Je i ’ Cej.sfsiiej, Wysokości, Wielkiej Księż
niczki Tatjany W kołajówny

Samopoczucie .Jej Cesarskiej Wysokości 
Wielkiej Księżniczki T atjaay Mikołajówny na
da1 j  ;st zadawalające Stan ogólny dobry. 
Temperatura: z rao& 3 8 3 ,  w dzień 38,0, wie
czorem 39,o. Puis: z rana i w dzień 76, wie
czorem 80. i

Podpi*tne: lejb-medyK Jego Cesarskiej 
Mości —  Bolkin. j ■

Carskie Sioło. 3-go marca 1 9 1 3  r.

Żrtfltiija na W iśle.
Sandomierz (AP). Rozpoczęła się żegluga 

na W iś'e.

Hóżse.
, : .

M oskwa (AP). N * wyśrigach. nagrodę
jubileuszową, wynoszącą 5,000 rb. (dystans l iL  
wiorsty), zdobjl , Kapitał" P» 3 , przybywszy 
do mety w  ciągu ‘ pa. 25 sek. . Po nim przyr 
szedł .K araul* N ejndeia w ciągu 2 m. 27 s. 

Sboskwa (AP). Przybył tu emir bucharski. 
M oskw a (AP). Komitet słowiański ofiaro

wał serbskiemu inn.ro njęlićłe 5,000 rb. na po
trzeby słowian bałkaLrkich.

M oskw a (AP). V  Sokolnikach otw arto 
sm ato ry u m  m ie jsco w em u  chorych na  gruźlicę, 
n a  koszt C łetw ierikow ów .

h i e ł t J a P « t« p ib u p a k a .
Dał?* .4 tparca ijf i j  r 

ł»/f K aata Pańł*w»wa., $. . . . g f  ,
$ * ! '  Lłaty sa ft. K fjasfłk. B, Z itm  —
♦v*,/* Ełaty **I I Pałtaiw. E. Ziem. . „ —
i»/a PalyĆzk )itęm . U1-4 i .

5'/« tliS&jt.
Sfl/,OLl. arem, arn. Banka.
EkOjra Pe‘sę.r*Ww.rjlk. Włęazyaar. KnwcrS 

» Petarm . . p , iyo „ .  ;; j
,  htanazow—vd?iatu . . . . . .
* *(ftyjsą. dli Uaadla Ze*vr. .
„ * - * a  Odlewisł stali ,S * r u » w r *

>o% .Leąąc| ...................
,  Kraftsk. F*W. B i ja  . . . .
• FwittMUfc,   L  . .
,  Ęąkińtą. T  w * Nąftaw
.  K a i. " >•*-_ kmpąląi zlata , .
.  Każ, Tatar, mata j a .......................
, kl K. W ar. k^i . . . .
t P«ż, Ws^h. 5ral. żel. , , .
, li pik Eazag) k e łtj  . ,

k a ń  w h d *t?  kał. *el.
,  Półą Doniecka k*i. żel. . .

D>_*. T»w. *»ei. ,

■ K&biyk A alc. wskieh
5 1', Peżyfiika. t. , , .
S*'» ■ *■, ;

Swladbetwy w iaie ia**  u* roi.3 .
UspoSjhienie 1 walonruf spokojne ale stałe; 

z papierami dywidendowymi na poerątku mocne, 
następnie słabsze i Chwiejne, bu końco wi giełdy 
mocne i ożywione; z premiówka&i *t*łe.

4 . ostatniej chwili.
(Od lioresponam tow  m a rn y ch  i  A gencyi 

P^tertburskisj).

TośrednU tw u m o ca ittw .
Berlin (Wk). M o crrstw i odm ów ią, bea 

waruE Lowo pośrrd n ;ctw a na zasadzie poda

446’/*
35b 
337 
533,,a 
500 
303 
401 
r37'l2
345 
i83’ 1s 
161 
6 6
*5* 
182
735 
2Ć6
543 
272 
3 * r 'l4
318
400 

louBi - 105’1‘
ż°3

nyrb przez sprzymierzeńców warunków, nazbyt 
uoiążliwych dla Turcyi i zażądają złagodzenia 
takowych.,

Wiedeń (Wł.). Na konferencji londyń
skiej mocarstwa podobno zażądają, ażeby linia 
wrąńiczna posiadłości tureckich ciągnęła się od 
E  losu, przy ujściu M uicy, do Midyi na w y
brzeżu morza Czarnego. Ti.rcya nie zapłaci 
kontrybucyi, natomiast sprzymierzęń:om zosta
nie ułatwiona spłata ciążącego na zdobyłych 
tirytiryąrh  aojgu państwowego Turcyi.

Bunt w  w ojsku bułgarskim .
K onstantynopol (W ł), Krążą pogłciki, ii 

w Czorlu wybuchł bunt w wojsku bułgarskiem

Z Adryanopola-
W iedeń (Wh). Do ,Su Jslav iscL c Gor.* 

donoszą z Konstantynopola, iż po kilkudnio- 
ej przerwie wznowiono komunikacyę z Adrya- 

nopoleui.. Z a  pomocą telegrafu iskrowego Szu- 
kri-basza donosi, żę w położeniu twierdzy nie 
zaszło żadnych zmian.

W Turcyi.
K onstantynopol (Wł.) W zrasta nastrój 

preci* pokojowy i chęć odwefu, zwłaszcza od 
chwili zdobyci a Janiny.

K onstantynopol (W ł) A ttaches wojsko 
wi mocarstw zagrozili opuszczeniem stolicy, j e 
żeli iząd nadął opierać s :ę będzie wyjazdowi 
ich na plac boju.

K onstantynopol (Wł.) Na posiedzeniu ra 
dy ministrów, uznano zą niemożliwe pizyjęcie 
wzrunków państw bałkańskich i uchwalono 
nowe instrąkeye dla delegata tureckiego w Lon
dynie Haklfi-baszy,

Pąryz (Wl ) Donoszą z Konstantynopola, 
iż w ki-żdej chwili może tam wybuchnąć bunt 
przeciwko obecnemu rządowi. Szerzy się ag i
tac ja  wojskowa przeciwko Szefketowi-baszy. 
Szelket-basza sta ia się osiągnąć porozumienie 
z przywódcami ligi oficerskiej. Rokow ania te 
w komitecie obudziły podejrzenia co do zamia
rów Szefkct*-baszy

Onegdajsze posiedzenie rady ministrów 
było bardzo burzliwe.

Optymizm Danewa.
S c fls  (W*.). Danew przed wyjazdem do 

Petersb-irfu wyrąził nadzieję, iż w ciągu tygo
dnia pokój zostanie zawarty.

Posiłki serbsk ie .
Biełogród (Wł ). Generał serbski Bojowicz, 

dowódca pociłkńw serbskich, wysłanych pod 
Skutari, przybył do Medui.

K atasiro fy .
Vart>Z8Wa (Wł.). W czoraj o g. 4-ej po 

południu na odnodze kowelskiej w Dociągu 
kijowskim, z powodu przerzucenia pod nim 
zwrot,r icy, 3  przedostatnie wagony trzeciej kla
sy wykoleiły się. 6 esób zostało rannych cię
żej, 8 lżej. Pociąg z opóźnieniem i 1/? go ario
nem ruszył w dalszą drogę do Kowla.

LWÓ*V (Wł.). W  nocy w Mościskach mia
ła miejsce katastrofa kolejowa. 7 wagonów 
strzaskanych, 4 es iby zabite, kilka zestało ran
nych.

BrukSitla (W ł). W  pobliżu Leodium na- 
stąpilo^spotkanie pociągu wiozącego górników 
z pociągiem towarowym. 3 parowozy i wiele 
wćgonów zosłało strzaskanych. Kilkunastu gór
ników zostało rannych i 3 —zabitych,

Organlzaoye polskie.
W*edeii (AP). Według inform scyi .P o 1- 

nische Korresp.*, postanowiono, pomimo pc- 
łepazenia s jtu ary i międzynarodowej, zachować 
polskie narodowe organizacye bojowe. O ^ani- 
zacye, utworzone przez sokołów, pozostają pod 
kierownic lwem prezydyum sokolego, pozostałe 
■zaś po części p o i kierownictwem Rady Naro
dowej, po części— kom isji tymczasowej.

Rokowania z rusinami.
LWÓW (W ł) W  naradach z rusinami, ja

kie się toczą przy pośrednictwie namiestnika 
Bobrzyńskiego, polacy oświadczyli, żc me zgo
dzą się na żadne da'sze ustępstwa.

W spraw ie  n Jż rm y  wyborczej.
LwÓ V (Wł.) Wieczorem rozpoczęły sic 

obn dy pełnej kom;syi n  formy wyborczej. J e 
żeliby się narady z rusinami rozLiły, dziś, na 
otwarciu aesyi sejmu, rozpocznie się rruzjka 
obstrukcyjna rtsinów.

W spraw ie  m ajoratów  w  K rólestw ie.
Petersburg (W>.) Na posiedzeniu centrum 

Rady Państwa omawiano projekt prawa o w y
dzierżawianiu majoratów w Królestwie Pol- 
skiem. Postanowiono projekt oddać do kom isji 
projektów prawodawczych. Źródła dobrze po
informowane twierdzą, że projekt zostanie przy
jęty przez komisyę.

W spraw ie  w ykupu kolei M.-K.-W
F etersb u ig  (Wł.). Na połączońem posie 

dzeniu kom:syi finansowej i komunikacyi wię
kszością wszystkich głosów przeciwko jednemu 
uznano za pożądany skup kolei Moskiewsko* 
Kij o wsto- W oroneskiej.

Echa w yw iadu.
Petersburg (Wł.). Gazety wieczorne prze

pełnione są artykułami :  pow oju wywiadu u 
Mai lakowa ki respondenta .T e m p s '. Jednak 
jak artykuły redakcyjne, tak i przytoczone opi
nie posłów do Dumy i P ad y  Państwa wypo
wiadają się nieprzychylnie o wygłoszonych 
przez m inistra,poglądach. Zwłaszcza o3ire są 
artykuły „Wiecz. Wrem.*

fzk o in ic tw o  jrryw&tne

Petersburg  (Wł.). Kom isyt R ady Pań
stw a ukończyła projekt o szkołach prywatnych, 
K om isja zmieniła sałą dawną decyzyę, udziela
jąc ziemstwom i miastom prawa otwierania 
szkół pryw atnych. Zgodnie z poprawką Ilurki, 
w w yższych zakładach pryw atnych doDUSzczone 
są wykłady w  języku polskim, pod a arunk em, 
że szkoła nie otrzymuje subsydyum rządowego, 
lub ziemsfw I miast. Uchwalono, że klasztory 
nie mogą otwierać szkół, zaś duchowieństwo 
tylko za zgodą władz świeckich i ducoownych.
- . ,fy .' k r  ,

Żydzi w  adw okaturze
Petersburg (Wł.)i N i starania osoby zaj

mującej r-ysokie sfitiu risk o  o przyjęcie do ad
wokatury żydą Szćzegłowitow odpowiedział, że 
żydzi nie będą przyjmowani, zanim liczba ad
wokatów żydów nie dojdzie dc normy procen
towej.

Dokoła Dumy.
Petersburg  (Wł.). Na ostatniem posiedze

niu frakcyi prawicowców omawiano kwestyę 
rrzwiązania Dumy. Jednak włościanie zagrozili 
wystąpieniem z frakcyi, jeżeli będą czynione 
us.łowania w tym kierunku. Przywódcy frakcyi 
zmuszeni byli do cofnięcia tej kwestyi z po
rządku dziennego. W  kuluarach posiedzenie wy
wołuje ożywione debaty, tembardziej, że po- 
siedzene odtywulo się w pałacu taurydzkim.

Nactaslaiie
V L ista o fisr pieniężnych na k ltrm asz .

Cywińska Leonia rb. «, Jenicz L udwik rb 
15 , Iwaszkitwicz Wikto; r>. 4 |c. 85, Kom;;- 
niccy M»rya i K sro l r >. 2 5 , Konarscy Aniela 
i Bronisław rb. 15 , Małachowski Leon ?bl 5, 
N. N. rb. 5, Rogowski Stan siaw ib. 25, R o 
ggziński Tadeusz rh. 15  .S^jsUtiewi^ , 
sł«w rb. io , Wolski Henryk rb. 10 , Wosz

czyństi S tan slaw  rb. 5, Z»ł-,ski Kazim itri 
rb. 5 -

III L ista  ofiar rzeczow ych.
Przez pośrednictwo pani Millerowej: firiny— 

Duwrn gilzy i drobne fanty, Heizig Monopol 
6 butelek wina, Bracia, Kohen 1,000 p jp irro- 
sćw, K»rakoz 20 pudełek gilz i drobne fanty, 
Kusznzrew i S  ka f. 70, Noblesse (Kalinowski 
i Przepićrkowski z W arwawy) papierosów za 
rb. 20, Louis Roederer 5 butelek szampana, 
Rósigcr i Miller z Łodzi 25 fantów, Swida 
i Muller jeszcze dwa pudy papieru i 12  tiiki- 
uow oló *ków, p L 'd ya  M illerow a 45 arsz. 
barchanu; przez pośrednictwo p. Sochackiej 
Romany firma W ysocki, z W arrrnwj dwie bt- 
czułki miodu; przez pojredniutwc p. Koraainic- 
kiej bilety wejścia do kinematografów firmy: 
Elektrlęu, Korto, Lotos, M'fani> 7ski, Szancer 
oraz cyrk Frutikowa; firma Simko 72 dziecin
nych kołderek i sztukę barchanu, f im a  Zednik 
zegarek budzik.

Ofiary na bufet w  pieniądzach
Bajkowska Eleonora rb. ro, Ch-jecka 

Ks*v era rb. 12 , Frepontowa Lucyna rb. 6, 
Gorzęchowska Michalina rb. 1 ,  Grabowska 
Amelia rb. 3, Hejaemanowa Stanisława rb io, 
Jahimowska Konstaucya rb. 5, Januszewska Ew a 
rb 5, Iwanicka Leonia rb. 5, Kelusowa C t- 
cylia rb . 3 , Kamińska Zofia rb. 5, Komar- 
nicka Helena rb 3, Kom sraicka Józefa rb. 3, 
Kerna; nic a Marya rb. 13 , Marya fcr K o 
morowska rb. 15 , Kunickr Helena rb. ro, 
Leszczyńska M trya rb 3, Mianowsks Wanda 
rb 1, Mazewską Marya rh. 7, Miuhaiowsjka 
LJa ro. 100 M:cha{ówslca Ż o *a  rb. 50, Mor- 
łriewiczowa Teresa rb. 7, Mai ynowska Jer? ..- 
wa rh. 2 , Myślińska Aniela rb. 5, Niedzielska 
M-ryu rb. io , Prokoffowa Kazimiera rb. 10 , 
Radlińską Kazimiera ro. io j Rungowa Zofia 
rL. 2, Rytelow a Jozęfa rb, 8, Starczewska Ma
ryn rb 50, Sffidow a Józefa rb. 13 , Swier- 
czyńska Helena rb. 6, Strumhlowa Idalia rb. 
3, Węglińcka Emma ro. 25, W 'eszeniewska 
Maryn rb. 20 , Wiszniewska Kama rb. 3, Wierz- 
bicka-Nieczuja Zofia rb. 5, Zdrojewscy Lucya- 
uostwo rb. a o, Zgórska Zofia rb. Zieliński 
Feliks rb. 5.

Cf‘ary w produktach na bufet resteu racy jpy
*. <y || , .

Panie: Bądkrzęwska M arya, Bobińska Zo- 
fja, Brokipwa W andą, Grójecka K s a rę rs , Do
browolska Marya, Faszczowa Zof.a. K a n k an  - 
aka M arya, GirzecbpwsKa M 'cbalim t Grabour- 
ski. Aiuęliaj Ijo .ftaauow t Lucylr, Jahimowska 
Koństaącyą TanuwzcwskaE wa, Komarnicka H e • 
lenn, Komarnicka Marya, Kelusowa Cecylia, 
Lesiszowa Teofila (kwiaty), Lisiecka Bronisła
wa, Łążyńska Ma-ya, Maaewska M r-n , Mary- 
nowska Helena, Mianowska Wanda, Morą ideo
wa Józefą, M irkiewiczową Teresa, ModnewsLa 
M arya, Muraszkona, Niedzielska Mhrya, Piąt
kowska K^nstąpcya, Fen ow a Zofia, P ie ń k o s  
ska Edwardowa, Prokofiowa Kazimiera, Rodo- 
wieżowa Stanisława, Radlińska Kazimiera, R u
szkowska Altksanura, Saw icaa Adela. Soko
łowska (przez p. Tyszkowską Maryę), Serednic- 
ka, Swid;ińr.ki» M arya, Straszyńska Helena, 
Szostkiewiczowa Józefowa, W entzlówna W a j
da, Zdanowska Julia, Zeglińska Paulina.

F i r m y :  Abrikosow, Baseglia (Renaissance), 
Brzozowski, Aadrejew, Fruziński, H*berbu*z 
i S  chilłe, Kawiarnia Udziałowa, Kunrcndo 4, 
Mleczarnia Centralna, De Luse, Południowo R o
syjskie Towarzystwo (piwo), Scmadeni, Szaie, 
Szedel, Towarzystwo Brodzki Maks (piwo), 
Szd c  (r.iwo), Zakrzewski (restauracja), Roo^s, 
Septer.

Yi picniątSzoch n?_ Itawn im**., 
Panie: Durożyńska Marya rb. 15 , G lin k o 

wą rb 25, . hr. W a!erva Prusryńska rb. 15 , 
ZmigrodZkz Anuk rb. 100.

P i łe w a z o r z fd n a  ~i 
fr«n o u aka m arka.’

B u teiK o w aija  »j g r a j u
O s a r t id n a j i  S r b  n a  e la l

' ' 7224
"1 .■ !"

M sp aiy n  wrjrobńjw n l t t t lo l iy c h  -

Piękn
f n a jw y i  

' :yn* *to  
. pniu.

-*r

Ń. Diechtierow f  «T«! i | /
Poleca...wielki W.yblr łej»szych fabryk-,
amerykańskie nbryki do kawy, mpszynk1 do krajania 
mięta, 4 j  mleSte n* w y ż y  m czk '. maj=,le, m i-
szynki do lodbw. W .otk. dl*’ Skatin5:-R!iku. Wagi 
ttd o w e praski w<zelkicn 'ypów, miselni<v» szćiot>ii 
rac hiiniczne dp <^/^creqjy».<ivv/ąTÓ v. Naczynia ni-

b ^ e f a ‘ A B T U m  : J- U P P  fa-
dziunc.

lumin'owe i H'e- 
.54 41

AmorT^anow 
byłs

- -* Sawrtowycl!
- s f ,a kontraktowa, górne piętro, przy wejściu na prawo.

Persy* * Kaukaz" Dr-ywieiiouo dyv.anj Charyscńskie, Taurydzkie, 
skiAskic, A taossie, Kubańskie, Kt>mańsk?e, Kinrafetskie, Sumachij i Zeli, 
także 9iarc dywany, jedwabne m attrye w Jadae d ;s :ń e  i najrciimnittze 
:eczy kaukaskie. 8346

TABRYILA POWOZÓW

S, P. KORIAWINA
KL'NCY, CZIfRyiH. GUB. 

y  Na kontraktach, jrlac Aleksandrowski przy 
if l i i  siraganie Suworo va.

P O W O Z Y b u fo r o w e  i r e s o r o w e
Przyjmuje s-ę zan 6w :enia.

m m

S y n te ty c z n y  ś ro d ek  c z y sz c zą c y  
I r o zw a ln ia ją cy .

Pewnie  d i łe ł a ją e y  i przyjemny 
w smaku

m m m  bdiow
N a j l e p s z e  l e c z e n i e  z a p a r c i a  c h o r ó b  

ż o ł ą d k a  i c i e r p i e ń  w o t r ą b y .  
D z ia ła  p r z e c i w g n i l n i e  \t je lita c h , 
z a p o b i e g a  z a p a l e n i u  w y r o s t k a  r o 
b a c z k o w e g o  i g o r ą c z k o m  z a k a 

ź n y m .
J e s t  bardzo d o b r z e  z n o s z o n y  

p r z e z  d z ie c i .  
k Sprzedał we wszystkich  aptek. 

P A R Y Ż  —  J .  KOEH LY 
74, R u e  R a d ie r .

B6iaac JMyłło Ktyszlałówl
nadaje skdrie i cerze delikatność, 

gładkość i elasiyczjość, co jest 
Ł ( ozn„i 1 nadzwyczajnej piękności

FerB. Jwulgens
Portumerya Nr 4711.

Kolonia n R 
R ygi 

Założone w r.
1792.

Kawałek 25 kop 
Do nabycia wsze 

dzie.

■ z ą d o a  (t. lnik) zarząd. 16 lat du 
ii- żewi r*aj. na Podolu, obeznany 
wgzechstr. z j  rzem. roi i gosp. posz. 
zarz. więk. maj., poa bardzo -ńebre 
ś ?iad. i rek. Ofer.y :rtr"Szę:^Kij6w, 
M.chalowska 15 m. 7. MedytisKiemn.

7881'

FABRYKA WAG 
I. c n ą o z i fŃSIM i  S-h a

ul. Luterańii a Nr. 5. Wszelk. roJz, 
wagi dziesiętne, ćite dzicdtir, sutce.

stołowe i wagonowe 8205

Mierniczo - eśns biuro i Kreś- 
iarnia Geometfów-taksetoróm
F .  i A . B R C d Z K IC H

Ki ów, Ktes c Rtyk23ii!. 8 wprost 
poczty. Przyjm. roboty: m lern i- 
o » i  Iftśw* i k r t j  e n ie . 8C43

4  PR O R EZt-A  4

f a l t i

Kostyuray
Bąknie
Bluzki

Ostatnie
Nowości

Zamówienia 
wyaonyw. atę 

punktualnie.

Gbif tizlcfe.

112

słrze lltB *  na-Fo- oo.ti, w pobliżu, kolei w .jed
nym kawałku, okcpitiy, około250 
mcrgńw, w tc ^  d.chodow rgu o- 
grodu owoflOwego około 40 mor
dów, -  b a k a  « z r d .  z k&nai. 
ł t/odoć , budynki gospody reman, 
iyv..> i p.artwe Wiad p. KTasrt^ 

..opd, er, stre- p. Nr 17. S237

DRZEWO OPALOWE
i .  P o łn jd i ia  na Przystani. 

Nabiercż -Lu^cw. £7 Teł. a»-8a. Ceny 
uajjt. Drwa bet li u. uailensze 3847

Dorn dw u p iętrow y
z ogródkiem do sprzedania w Kra
kowie Wiadomość od 4—6. Rognie- 
dińska 4- 4. 8074
C l l r v a r i  *«»»io dobr. majątcK 
J  ~ 350 dz., 30 wiorst od
K Szcztg. W. Podwalna Nr 29
m. \) o d  4 - 6  bez pesred. 8233

Automobil torpedo, 2 1 ^ sił, 6 
osobowy, iupef. nowy, okazyjnie so 
sprzed. Oglądać możu* do g 2 pp. 
K/ ągła Uniwłrsyt, 7 a m. 19. 8283

^ s p ó l n r k ?
z kap. 5—8 tys. rb . poszukuje boga- 
ty f - jr .  interes 50^ netto. W.-Wa- 
sylkowska 10 1 . Chojnacki. 8289

—t-
b rp lom ow  le.łn k  wykon, stnoino. 
, tanio, wsze Ifeie - robot” w  zakres 
lrśuictwH. Przyjm. i"spek. i kontr 
Kijów, TrzechswiŁtit. 8 tu. 8, od U  
ro  1  i od 5—6. Br. Szymański. 7901

D o in ik  poszukuje miejsća rządcy- 
* 1  ekonoma lub kontrolera, poi., 
ukońct. szk roi., 14 lat prakt., po 
waż. rekom, adres.: Fastós", Apte ra

8312'

Polka przyjezdna
mająca krój i szych „rzyjuste ra > :- 

sce ft'’Spo4yni lub p, służącej. Bibi- 
kowski-Bulwar 1 rs. 4, H316

P o trzeb n y  dośw iiadczo-  
1 y  Buchalter*

z poważne rekom, do p-owad-enia
rachunkowości iubryCTtiej. Poite- 
trestante, Kresżćzatyk, Okazicielowi 
kwitu V. K. Nr 8317.

Polka z wyższem wykształce
niem band. poszukuje po 

rady w biurze, lub przed, band., 
zna bućh. w ł i ant., koresp. polską, 
ro s , nietn. i fr&cc, pis te. na je- szy
nie. Aleksandrowska 41 ,m, b -d lrB .

t ' 8325

ogrodnik,PotraoiłWj ca
r a z  na wyjazd _

polak, kawale*, znająćyTiię na wszy
stkich gałęziach oąrodniętwa P ic  
sya 30 ro. m , pukói z opałem Oświe
tleniem i usiugą. Zgłasiiiić Co
dziennie przed połudn em. BibiKow. 
Bu.war 1 m. 7. 8334

B iuro P r*re 3 ) Ćl1!
z e

Tj n M Kuchnia
Kom Kobiet Polek — Funduiejo*v- 
Ska Nr 26 w dziedzińcu, założona 
w ceiu, by młodzież ucząca się i lu
dzie pre^y n e mający czasu na pro
wadzenie kurhni w domu, mogli być 
pewni, iż dostają jedzenie starannie 
pizygotowa.ie na maśle i po cenie 
żośztu. Cały oDiad 30 k., pół obia 
du *20 k. Cały obiad w abonamencie 
rmeuęeznir « rb 50 k. 5109

A.  Bfelafi%ktego
m o i f i i m i e r s k *  4 1 .  T c l .  11- 7 9 .
Poleca: nauczycielki, guwern. bony, 
cudzoziemki, pracujących w  różnych 
branżach i u fh u t ę  d o m o w ę . 726.0

T-wo P o m o t/ S tuJ. Polakom 
U niw ersytetu  KljowskMgu. Biu 
ro Pr^cy poleca studentów, jako 
korspęty  to ro ł/ ,  wychowawców, 
nauczycieli, pracowiiwów biuro
wych, naasażys‘ ćw  etc. Zapisy 
przyjmują się w loEalu Biura Pr a 
cy, Prorezna Nr 2 1 m. 4 od 3 
do 5 pp. codziennie. 428

£ łu ż « |a y  i.a wyjazd pesz. miejsca,
O  pi>«. dobre świad. i rekomenH
Spfjow ska 14 ru. r' Ś260

P n t r 7 o h n u  i e , t  : * s ® nt n°-» U L i r  a l l l l j l  dróżijący do sprze
daży tektury fanryąi S. Gojzewskie- 
gt. Spawacie. Adres: do dn. 6^t> 
tę tę l „Praja* 10 r., nas‘ęo. Slawurh 

k- ■ > 8859;.

f l n m l t n i l f  Z dłogolcti ią prok- u y r r  f f t ln l  tyhą [b dobre „wia- 
aęctwa, pochwalny list. poszukuje 
posady z?ru t.. Ż o \ t i \ r, jedno dziec
ko. Wile»«ka ,p, to k i*  m*j Uo 
rodnec. Jschowsk . 8313

^ n t e i i g a n f n a  posśdy  gosp o
dyni. Taraso.vsk» 9 ro. 4 8365

I f l f t H *  paŁ ejl, x poszukuje mtej- 
In lU U a  sca do dzieci. Stołyni*sca
nowsza 56 ns. 13. 8374
r ig r o d n ik  dworsk:, długoletni* 
U  prakt, samotny. Piać Bohdana 
Chmielnickiego; Pa tłowski. 8351

ń g r o d ln l l  •  j i e a c i e l a r z  pnszuku-
W je pesady zaraz, p rak t.kę u i-  
bywLł w W arszawie i w Królestwie, 
dobre świadectwa, p. Sobolówka 
podoi, gub. łfizef Wolski. 8352

Le ś n i c a ^  z -12 -ietnią praktyką, ho
dowlą ibażantów ochroną nad 

zwierzo sta nera, prowadzeniem polc- 
wsń i 5 cioletnią Praktyką roln; , p o 
szukuje posady od . uraz. Oferty 
uj rasza s ę: Jan Nowak w Żadfc:ó-«- 
ce, p. Daszów guo. kijów. 835j

kilLansście 1. p.-aktyki 
il£<£Ul»d w Któ!., na Podolu 4 1 . 
kstoliK. cbzn g*rz.; kuli leśn.; ho- 
dow. nas. bur., hod. inw., krów ml. 
GjSpodarowai > k , cięż. ziemie. 
Kończ. szr. r*ln. Czernihów. (Ref. b 
pcważ. Zrsięgnąć inf, w Zaczadzi! 
ma^. Niem iercit, p jcz. Niemiercze 
cod. gub. i Zarz. maj., Jistow cc, p 
Derażnia ped g. Adr. Gołcz p. Nowi 
USzyca pod. g. maj, Kaxac*yjowCc.

83 56

7 k, śledzie 7 k.
Królewskie świeżego połowu ma 
łoSelone, o delikat. smaku, 7  k. 
sztuk*. Magazyn W a u ie k in a , 
W.-WaSv!kow 8. tcl. 36-18. 1865

Przetwory owogowb
200 pud. M iód lip o o w y  30 pud po
8 rb za pu l. B o r ó w k i 60 pud. p«; 
7 tb. za pud. z majątku Serechowi- 
cze, Wołyń. Pierwsze piętro Domu 
Kontraktowego, lewa strona Nr 84, 
tylko do 12 marca. 8371

§ Ł-„ ei w I# |  czarne Norfolkskie kfl- 
». kakrotnie medalowane 

do spiiedania, uo 12 rb. gniazdo. 
1, 2 fr»lsvsrk tlolaki, p o jits  Fa- 
s:ów. ' ' " 8353

Przeciwko k a tam i npsa.
P u sz k a  fl5 kop.

Biczncść! Ittnieją naślądow- 
nictir.a w bliźniaczo pc- 
dobrem opąkowzniu. Praw 
dziwy j. st tyfko Fortran tn- 
ujy Linger w Drezfile 8298

Okazyjnie
Tanio można nabyt meble starożyt- 
re, mahoniowe i : brzoty korelskiej, 
obrazy, sztychy, dywany, starożytne 
rzeczy z porcelany, bronzu i in. iLu- 
terińsk* ul; Nr 12 m. 3 . Wejście 
frontowe; 811!

0  3  e  p  a

. p r e t a o s u e i d t u

Klfowski"
( ź F Z Y J M I l j d

A .  E w ł s r e w S c s ?
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H O D O W L I :

ExceilenCa R. hr. Potockiego w  (Jiadówce. 
Maryi hr. Branickfsj w  Białpj Cerkw i. 
Ottona Breustedta w  Seh!a<Ien.

P O L E C A :

J . K .  5ZHMAH
S ad ow a  2, te ie f . 22 -85 .

7  dlaczego H u t Mim i lunie
Kompanii J. L CASE

00o>X3O

CD

■ta-a
O

ogrom n ie  s ą  r o z p o w sz e c h n io n e  w Rosyi? iw
<0GOO

5C•->Kvc
ir
<0

O«

Wco03DLATEGO, że Samochody, Traktory i Młocarnie 
1 Kompanii J. I, CASE f

zbudowali* po Tjwgafetafe „  dc i * l i  docenia epecyalnia 
d la  a a n i n M w  r « » ) ’ji>ki«h. 7f)84

T -W O

i m 9 ?
,

aawsT0*'

LINOLEOM
I ń n k r u s t a .

odnik P o lsk i
Pfam o p o l i l f t in a ,  npoloczno, nau k ow a,
-----------------l i U p a o k i a  i  i r ^ t t / c t n t  —

p o iw Ią co R f n p a d n la iilo f li  t y c ia  H erodow ego

wychodzi w W arszawie.
Cl. Ś-to Krżyska A? 16, teł. 228-33.

Organ niezależnej opinii narodowej.

Odzwierciadla całoksrtałt żyda polskiego we wszystkich dziel 
nirach i jego związek z kulturą Zachodu.

Szerokie uwzg.’ -dnknie zapadoeń n*uki i sztuki pozwala czy- 

t laikowi utrzymywać c lą jfą  styczność ze iw irtent mydli twórcze

Redaktor I wydawcą: H ZARANOW gKl 

CENA PRENUJURATY:

W Warszawie: ( rocznic rfc 7 Zt. orf josrcŁie
półrwrznic , 350 * '» t i»  ctaotn

1  kwartalnie , 1 75 »o kop. zw u u ln ie

W Królestwie 1 Cesarstwie:
rocznic ib. 8 
pć::zoe»nie ,  4 
kwsiijJnie . a

( roćinie r t .  $
Zagranicą: : półroczni.; , 4 50

I kwartalnie , 225

Precz z rękami!
bez chlarku, bez sod}
•mm

p la r sa  
blolSznę

‘w r mydła. P a fo  
dzinnem gotawanin o- 
trsyuujc się bieliznę 
pd< 7 8 d z l« n # j  

bioloScL  
Zadajcie w szędzie 

Paczka 20 kop
Południowo - Rosyjs)' 
T-w * Handlu T o w e
rami Aptecznymi w 

Kijowie. 5498

iABOSt1 MIĘ IMSTRPSME
P łó tn a

e .  S O K O Ł O W A
K re sso x atvk  *4 .

Otrrymano w <r-i ?Ikim wyborze 
rormrite płótna, bieliznę eiołową, 
poficztM*’;y, skarpet, prześcieradła, 
jot, bieliznę wąską, towary bs 
weiaiane i wieis in pt zeclsalotów 
Cery zawsze stsłe I niższe od 
wszystkich w Kiiowie, o ez. w pro- 
Azę się osobiście orzeka nad a^Sr,

r i k t t i

K f f i t ó y r  i j a < k s j t ó r 6 v d a “ i : r ‘  

jtteżyn

R-ua-fc?’  ffldr,ę«,j*tJzlRlT!y ^ w » i|w w r« fe n

•  rte 1l i: II.
EdESZCZATTK ES. «

WYUCi.il REPSćZENTAHGI PIEBWSZOCZtSIYCH FURTL
P o w ie trzn e  e le w a to ry ,

składające s ło m ę  przy pomocy 1 robotnika.

R u s to ą  P ro c to r  & :^ a i
Lokomobile, lokomotywy drożne i do orki, młoca-nie 
parowe zbożowe i koniczynowe.

g y „  ._ ffl C Ł ir w fu la r g  siewniki rzędowe i wir-
Jd T K o lS  tm a  łorzędowe pH nikl i przerywa

cze do buraków i zboża,
j n^K m ilT iffrilllllK,^ Motory naftowe stale i lokcmcbile no- 
- “ b  wo-ulepszone, ekonomiczne 1 p rrw e

bez dymu.

R . A . L is te r  & C-o :
mleka, łatwe do użycia, łek^c w ruchu, wyborne 
w działaniu, pięknej formy,

M U f A j e  l _  5  R (E t™ *  Mi cc ar nie konne, kit- 
1  w F w w H SP H m l 8  raty, sieczki mii; bęb
nowe.Cham pion maszyny żniwne.

S a m ite lso n  & C-o ■  alce m łyf akie.

Sieczkarnie 
i siekacze B e n łh a ila ,;: C laytu- 

n a  i R S b e ra .

Znane amerykańskie nbfłowe 
traktory (M fira

u

Cieszące się uznaniem: Ekstyrpatory, kuKys atory B A tam ul * ,

S r  WŁASNEJ FABRYKI.

f f
60 u l :e ,  z 6 skibowymi r lu g a » i 

f ł s V f l , i  najnowszej konstrukeyi, lub D e r F O  
U n iw ersa ln o  te traktory są łatwo przekształcane w 

3 -silne spalinowe silniki.

.n«t- n a jb a rd z ie j ro z 
p o w szech n io n e  w  R o sy i.
O^śsy P ak t rów , odezwy X rciresy ich nabyw ców  s p y łs m y

na żądauie.

Reprezentuje

Kljowsli Syndykat Rolniczy
EULWAHITA 9 ,

99
l O S T R A C Y  A 
D L A  p o n z i *  
P O L S K I C H .

# r. 1813 dawa;; bjdzle prócz dotychczasowego zssrytu tygodniowego
4 8  d o d a t k ó w  r o c z n i e ,

ZNACZNIE ROZSZERZA PROGRAM. Wprowadza BARWNE JLUSIRAGYE
Bez powiększania zatem ceny prenumeracyjne], prenumeratorzy .Ziarna* 

otrzymają w roku 1913;
6 2  zeszjty pięknie wydLntgo pisma idla wszystkich).
1 2  toiuów powieści w oprawie (dta rodziny).
1 2  zwuytów zawierŁjącycb mody i wskazówki gospodarcze (dla pa

ni domu)
1 ®  arkuszy wzorów robót piłko wy cb (laubzegowych) f t p .
12  reprodukcyi obrazów
Opłacający proBumoratę̂ za ceły rok z flćry wprost w Redakcyt otr-ymają

B E Z P Ł A T N IE  3  P R E M IA
( s r s r to M

D A l b u m  a p t y K t y e i n e  ^  n . « c * PiOTa

2) K s i ę g ę  p e i f t e c z n y c h  w l l s d o m o ó o i  (przy N r «  371

3) K a l s n d a p z  i o l c  n n y  n a r .  1 9 1 4  (przy N*rw 48 p ń a u

A dres Reddkcyl f Admiidstnucyf .Ziarnk* 

W a rsza w a , R o w y 4 w ia ł M i 3 4 ,  t e l e f o n  3 3 - 2 0 .

W ARUNKI 1 RZEDPLATY:

w ^ V s r s M « lt i
R odnie k b  5.—
Półrocznie ,  2.f O
Kwartalnie .  1.25
i zc opr książek roCtnie .  1,-
Za odnoszen-e kop, 15 kwart

Z  p r s t s y t k ą  s o r i t t  —71
Rocznie Rb. ft.-
Półrocznie n 3.--
Kwartalnie m 150
i z# opr, książek r">c-,n(e r 
Za prtesyłkę pre»iusi kop 2ó.

JlAJUfuZY SAODEItJflBEZPIfCZAjąCY DRZEWO OD 
miA,WILGOCI EIC

P A R R V o  L A K I E R Y  1 Infie 
1 n il ’ J >  I r - i  PRZETW ORY CHEMiCI.
00 MAIOWAIJIA ZrJlŁfiDBI i RltTWY SriOlOWtPWEj,- 

” v*itirn f t --------owi 6nAtnow W WEV» HĄTTO.̂ . 1***—
’ FM fKWlCOiSMrlS WYSYD HA UCWit w -  _oQ

EHWKIILLU5TK0W I01̂  B jjED LĘC K  Y'MjGVlE ,^ r ^  ^

8309

r

f
F ab ryk i w L ieds (\nglia). 

GtÓerny sCr*edl dla k on tyn en 
tu: M agdeburg (Niemcy).

Pługi parowe,
Parowe wały do ubija

nia szesy.
Rontiers (Samochody)

Oddział Kijowski: ■SETM-

® L . J
. C O M P A C T

BiutSbla I9!C. " f t t r s s r *  V«iiets 1912
Silniki i lokontobilt

sp a lin o w e  ’
n ak ład ów  KJ>ES A w  f - r e m .  *  w B elg ii.

Wolnobieżne, wyregulowane ao elektryczności, na 
dają się do rolnictwa i przemysłu

P rz cscłt 3000  w uifolw .
W  lokoaaobilaeb silniki st, szciclu it zamknlętŁ.

G w a ra n t^ s d w u le tn ia . 
Przedstawicielstwo na Królestwo Polskie, Lltw< 1 Ruś

KoneCśiny i Podgórski InMrowle
■ s  af u - u  r . ŹArrwin 2 4 . t e l .  215-23, 1 . legr, Konepo-W arszr wa 

Na żądanie cenniki i kosztorysy bezpłatnie. 7 4 1 3

L e e K i t t o z a  H a ó ć  Z ł o t o w a

V [ l , | Ą - C n E I V I  f o i i f w
UKGOENIiiP HÊBALE COSł CS OBERKU EH

Soec-alny ,ii«rowna.ty środek med ezny przuciw wsze!-tego 
roorajb: cg  ■'im .n, iw le r z b a m , |*a »jcn«, wracnd-1—. 
w i s y . N a .  p ryszo zo m , ofa-a-inkjna, o śn r« ż*h io rg
! k M n k ' *  roU^m s, ó'ny«n. Sprzed®! w Hprokach l sKła- 
tlŁcii *pt«CTPycb po tb. I 25 kop ąa pt -lełko - P .« «  dis* wa 
w  w r a o n ^ m  np»xow — Wystrzegać t ę ntBlsaownjctK! 
llW A uA : IHa osiagnlęcta pełnego zn*ko- 
niitcgo w, Tj.ku należy jvzy używaniu hasścl 
Vilia C'óma stosować znaae w całym £w« - 
11  ■ r.i mwt:

D ra  Cb« r m e y e r s  z wL-er. Siostry M:- 
Usierdzia na każ j  u kawałku

Przj róŵzssneni słosow. cudotwórcze wyieczenie!
Pr^tdstawiciel: DnwfJ CoccntCial, V a*p; a a a ,  f la n ar  I ” 9, M  O

Męskie i damsk'e 
i wszystkie inna stra.e

pczyszcra w  przeciągu” 6 Ciu gsdżin 

(zupełnie jak BCW) 73*7

Farb’arnia Zajcewa
O ddział p rzy  fa b r y o c i O ce ijew si a 1 7 . dom, w ła s n y .

NAJLEPSZA-
S1WAIGARSKA

CZEK&LA&AiKAKAU
Am anda,

5104
*!kk, B< r n a , H sk k a , R o lr s s t t s ,  
A ordpol, T ob in ron e.

Z im o w y  r o g k ł i i  j u d y .
■■ kolsjach  Pol udnios c - ZaoHc ónrr.h

Dodatków bez opraw y nia w ysyłam y.

Ni *, I I TI Id. Odesa, <■' g. 9 w., j n .  9 n. 45 r.— N. 
j. J  jir. 1 i 11 ki- Wcmawa, odch. g. 7 m ao w.j pr?. g. 10 r. —  
'łr r k.. Rur. I, II i III kL Petersburg, odch. g. 9 m. ao r, prz.
y. J  m. 25 w. —  Nr 7. Osob. I, 13 i 01 Odeaa1 W olum d ł ,
dcb. g. 9 m. 30 w., prz. g. 8 m. 31 z r. —  Nr 53. Osob 

( II i fil kl. Grajewo, udch. g 12  m. 23 w a. prz. g. 6 m. 4$  
r, — Nr 5. Osob I, II i IH u  CMcj.*, NowosieLict, Hr_i*d. odch. 
g. 13 m. 50 w n., prz. g. 6 m. 20 r —- Nr 21. Fośp.l, U i IU 
kl. Kostów n. D., M.kolajów, od. g. 8 m. so r., prz. g. 9 m. 50 w. 
Nr 19. Tow.-Ot.ob. I, .II i HI H. Mikołajów, Sewastopol, odch g. 6 
* .  ?5 ..«r*i Prz- *■ 10 m- 50 r. —  Nr 29 Osob. I, II i LD kl.
Radziwdlów, odch. g 7 m. 50 wlecz., prz. *. 9 m. 50 r. —  Nr 
5. C scl I, II i HI ki. Sarny, Warszawa, odeh. g. i i  m. 50 w 
n., przycb. godz. 7 m. 33  r.— Nr 3. Poczt. I, H i Ul kl O^esa, 
odeb. g. 9 t., prr. g. 9 m. 23 w. —  Nr T7. Poczt. I, U I DI kl. 
Ekaterynosław, odch. g. 1 1  a .  31 w., prz g. 7 m. 55 z. — Nr 3, 

l czt. Ii II i DI kl, Warszawa, Satny, odrh. g a m .  50 to płtL, 
r . z. g. 4 m. 50 po płd- —  Nr 15. Towar - osob. I, n  I III kl. 
Brześć, iloziatyr Ddeaa, odch. godz. »o m. 50 r., prz. g. 6 m. 53  
płd. — Nr 3 1 . lowar.-omb. W  ki. Fartów, Kozlrtyn, odch a . 9 
m 53 w. prs. g t  m- 43 r. —  Nr 31, Towar.-osob. IV  kl. Sar- 
nt>-Warszawa, odeh. y m ir. 03 w., prs- g. 5 m. 53 r. Nr 37.
Toro. Osob. I, II, III kl. Fartów, odch. g. 5 ot 25 po poł., p zycfc.
g 9 m. 25 r.

# *  k e la l M onkiaw ako - K ijow sko - 3tor*oiaookioj
Nr a. Toię I, II J HI kl. Moskwa, odch. g. za m. 30 po 

płd.r prz g. 5 po Dłd —  Nr 4. Osob I, U i HI kl. Nawis. Mos
kwa, odch. g. 12 m. 05 w n., prz. g. 5 ro 40 r. — Nr ra. 
Osob. I, II i IU kl. Kursk, Woroneż, od. g 6 m. 55 w., prz. fc. 5 10. 
3°  T’ ’— Nr 14. Osob I, II i El kl. Kurak, Bactmscz, Woropcż, 
odch *. 10 tu. 43 w., prz. (. 7 r. —  Nr 16. Ospfc, I, II i Ul li.
Bachmacz, Kursk, odeb. g. t po płd., prr,. g. 4 m. so po płd. —
Nr a. PóĄł, I, II i IU kl. Połtawa, Q]arków,ndch. g. 6 w., prz. g. 
c  10. 35  r. — Nr 4. Osob I, n I m  kl. Połtawa cdeK *,
i 11  m. 15  w., prz. o g. 6 m 30 r. — Nr 6. Towar.-osób I, U,
i IXl kl. Połtawa, Wł*dvkauk»z. rv*rJ'- g 8 m, 05 r. pr*vch- o c. 
(i a*. 10 w Nr 18, Poczt. I, II, III kl. Bachmacz — Petersburg 
.•)dch. g 7 m. 25 w,, przych. g. 10 m. 40 r.

Drukarni* Polska w Kijowie, ul;cs K .e a z c r s t y k  >ł 38 Wydawca A n t u a l  / : « *  » A > k i,


